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POZNAN, 18 lutego.

Dziś można już powiedzieć, jak się zachowają de- 
lutowani galicyjscy w obec reformy wyborezćj, która 

lit pieaioną została d. 15 b. m. do Rady państwa a w 
„Mych dniach niezawodnie będzie przedmiotom jej obrad. 
iaBi',ffedług otrzymanego wczoraj telegramu wiedeńskiego, 

prajtóry w jednój tylko części nakładu naszego dziennika 
Mnogi, być zamieszczonym, oświadczył dnia 17 b. m. w 
Sydziale konstytucyjnym, dokąd odesłano projekt mini- 

Jiteryalny, poseł Grocholski, jeden z tych 11 depu- 
dyi iłowanych, którzy doradzali w obec Niemców politykę 
K kiitanowczii, politykę ustąpienia z Rady państwa, że re- 
o/iWnia wyborcza Jest naruszeniem praw sejmów krajo- 
lamq*ycb. a_ przeprowadzenie jój równa się złamaniu 
'Gsliiobowiązującej dotychczas konstytucyi. I Z tych to po­
ić). widów członkowie galicyjscy wydziału konstytucyjnego 
j? Kfnie mogę, brać udziału w naradach nad reformę wy- 
),izi, borczg, i ustępuję z sali, gdzie większość zamyśla zadać 

ałt prawom przekazanym sejmom poszczególnym 
patentami monarazenri. — Po tem oświadczeniu depu- 

he4til("vani, P°'acy opuścili salę obrad.
Stanowcza postawa posłów polskich w wydziale 

konstytucyjnym jest niezaw odna wskazówkę, że delegacj a 
galicyjska poszła za rada mniejszości i zdecydowana 
jest opuścić Izbę poselskę w chwili, gdy rozpoczna się 

mt J’’ °iój obrady uad reformę wyborczę. — Nie wiadomo 
jednakże, czy ustąpienie to będzie stanowczóm zerwa- 

. nieni z dzisiejszym gabinetem tudzież większością cen- 
^(’jiralistycznę wiedeńskiego rajebsratu, łub tćż środkiem 
ad i połowicznym przewidzianym przez dzienniki wiedeńskie, 
i zeb które przed kilku jeszcze dniami głosiły, że Polacy 
w P usunę się z Rady li na czas obrad nad bezpośredniemi 
5, wyborami. Czy z podobnego połowicznego kroku byłby 
mul kraj zadowolonym, czy czeinś podobnćm nie skompro- 
iż nniitowanoby się nawet w obec samych Niemców’, to py- 
JR1 lania, na które odpowiedział)’ już wielokrotnie organa 
wjfrasy polskiej, odpowiedziały petycye licznych stowa­

rzyszeń legalnych, odpowiedziała w końcu mniejszość
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polskiego z pp. Grocholskim, Wodzickim i ks. 
Adamem Sapiehę na czele.

rśii Prasa francuska zajęta przeważnie wypad- 
¡dJkanii w Hiszpanii, zwracając bardzo mało 
dal (tylko uwagi na obrady komisyi trzydziestu,
. c,Pt°rtt wczoraj miała się zebrać po raz ostatni, aby wy- 
(wo Juchać sprawozdania ks. Broglie. Pan Thiers o- 
pola świadczył przedwczoraj posłowi hiszpańskiemu panu 

01 o za g a, iż zdecydowanym jest uznać rzęd republi- 
varuw ^’8ZPni1’’ ’ zawiadomił równocześnie, jak do- 

“ nosi Patrie, ekskrólowę Izabellę, iż pod tym tylko 
warunkiem zezwoli na zamierzony pobyt ks. Alfonsa 
(syna ckskrólowój), jeśli ten ostatni przyrzecze zacho- 

1 ‘ wać się spokojnie i nie przedsięwzięć nic takiego, coby 
cli. moglo przynieść szkodę obecnemu rzędowi w Hisz­

panii.
Równocześnie poseł francuski w Madrycie obra­

dowa! czas dłuższy z ministrem spraw’ zagranicznych, 
„bił-Ca stel arem, który zapewnił tak posła francuskiego 

rbsijak i inne zagraniczne mocarstwa za pośrednictwem 
j okólnika, że nowe instytucye republikańskie są wypły- 

•ays Wem Potrzeb większości narodu, który nie ¿cierpiałby, 
sirj sby ktokolwiek mięszał się w wewnętrzne jego 

«prawy.
(‘.I Z ustaleniem nowego rzędu posypały się jakby z 
0Ij rogu obfitości różne dekreta, okólniki, zmiany w sfe- 
cïl ruch wojskowych i urzędniczych. Między innemi je- 
ni nera!. Pavia mianowanym został w miejsce jenerała 

ïusî ,,or’onesa’ podejrzanego o sympatye karlistowskie, 
o glównodowodzęcym armię pólnocnę, Morionosowi zaś 

oddano napowrót dowództwo nad kawaleryę. Go się 
ras tyczy Karlistów, to według ostatnich telegramów 
lon Karlos przekroczył już granicę biszpańskę i 
ogłosił się uroczyście pretendentem do korony biszpań-
«kićj, t

Na Kubie ogłoszono z ramienia rzędu proklama- 
w której zawiadomiono o wypadkach w Hiszpanii

StJ i zawezwano do posłuszeństwa winnego nowemu rza- 
riD dowi republikańskiemu. Rozdrażnienie podobno panu- 
ari Je tam ogromne, porzędek jednakże nigdzie nie został 
iff skłóconym.
isi k s?8’.e^n’^i nowćj republice Portugalii, widocznie 

obawiaję się, aby wypadki hiszpańskie nie oddziała­
li 7 na szkodę obecnego tam porzędku. 
fo! Na ostatnićm posiedzeniu Izby tamtejszej prżed- 
lOl °żył rzęd wniosek uaglacy, w którym domaga się po- 

j Wania pod broń 9000 rezerwy i poleca strzedz jak 
najbacznićj granicy biszpańsko-portugalskiej.

_ Izba włoska idąc za przykładem senatu wypowie­
działa byłej hiszpańskiej parze królewskiej swe sympatye.

Telegramy szwajcarskie donoszę, że wydalono z 
kzwajcaryi ks. biskupa Mermilloda, a Journal 
de Genève zaprzecza, jakoby rada zwięzkowa doma­
gała się odwołania papieskiego ajenta dyplomatycznego
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S: gnozzi, który jak dotąd tak i nadal pozostaniemy
'Zwajcaryi.

W sprawie środkowo azyatyckiej telegrafuję z Pa- 
jyza, że hr. S zu wałów w tym tygodniu uda się do 

ondynu celem podpisania imieniem rzędu rosyjskiego 
^onwencyi regulujęcej w Azyi środkowej linia demar-

Kopernikowi.
Święci dziś cala społeczność polska w sta- 

żm, nadwiślańskim grodzie cztcrechsetletnią 
Czmcg urodzin geniuszu, którym się słusznie

cała ludzkość szczyci a którego objawienie ru­
szyło, jeźli tak wolno powiedzieć, ziemię z nie­
wzruszalnych jej, jak dotąd rozumiano, posad. 
Odkrycie zasłonionej dotąd oku i świadomości 
ludzkiej prawdy kosmogonicznej, złożone w dziele 
wielkiego astronoma O poruszeniach ciał 
niebieskich, stanowi epokę w dziejach nie 
tylko nauki astronomicznej, ale, co więcej mo­
że, w moralnych dziejach ziemi i ludzkości. 
Z jednej strony był to tryumf geniuszu ludz­
kiego, odgadującego sprzeczną z dotykalną i co­
dziennie doświadczeniem zmysłów wskazywaną 
oczywistością prawdę, z drugiej upokorzenie 
wielkości ziemskiej, zarozumiałości człowie­
czej zdobyciem dowodu, iż ziemia nie jest 
uprzywilejowaną córą pośród ogromu świata, żc 
jest zaledwie jednem z maleńkich jego ogniw 
a dotychczasowy pan świata, król przyrody, 
człowiek zaledwie dostrzegalnym owego 
źdźbła świata robaczkiem. Ogromna rewolucja 
w dziedzinie nauki, nie mniej ogromna rewolu- 
cya wr dziedzinie moralnej, — otóż, czem się 
zapisuje na wieczne czasy w dziejach ludzko­
ści wielkie imię Kopernika. Wchodzić głębiej 
i obszerniej w ocenienie wartości- naukowego 
odkrycia jego, rozpatrywać się w szczegółach 
stanu nauki astronomicznej przed nim, piąć się 
śladami jego geniuszu do wyżyn prawdy, jaką 
sam zdobył a zkąd następcy jego nowe a jemu 
tylko zawdzięczające się zyskiwali widnokręgi, 
nie może być naturalnie celem okolicznościo­
wego artykułu w ćodziennein politycznem pi­
śmie. Spełnili zresztą piękne to zadanie, w go­
dny wielkiego męża i przedmiotu sposób, Jan 
Śniadecki, Sołtykowicz, Adryan Krzyżanowski, 
Baranowski, by nie wspominać o licznych in­
nych naszych pismach, bj’ pozostawić wzmian­
kę o obcych tym, z pośród których wyszli. 
Cześć wielkiemu mężowi, jako „kość z kości, 
jako krew z krwi naszej“ oddaje cała, dumna 
ze .syna rodzicielka jego, ziemia Polska, od­
daje znaczna część ziemi słowiańskiej. Od nie­
pamiętnych czasów, od długich lat niedoli na­
szej zdarza się po raz pierwszy, iż wielkie imię 
Kopernika wbrew kordonów granicznych, wbrew 
systemów rządowych, ciążących nad Polską, zdo­
łało wszystkich syńów jej, na całym jój 
obszarze, połączj’ć do pocieszającej możności 
obchodu jego pamięci wraz z prawem uczcze­
nia go jako Polaka. Pierwszy raz od podzia­
łów Polski wolno Krakowu, Lwowu wraz z 
Warszawą, Poznaniem i Toruniem czcić pamięć 
wielkiego rodaka; pierwszy raz wolno wszyst­
kim Polakom bez niebezpieczeństwa prześlado­
wań stanąć gromadnie w miejscu, gdzie stała 
jego kolebka. Po raz pierwszy dalej uroczy­
stość na uczczenie jego pamięci przemawia i do 
słowiańskiego sumienia Rosyan, skłania ich 
do oddania czci wielkiemu naszemu ziomkowi.

Zasługi i błogosławieństwo działalności 
wielkich ludzi nie kończy się z ich życiem. 
Pamięć i imię Kopernika stają się i dzisiaj, 
wśród obecnych kłopotów, wśród czarnego 
widnokręgu, promieniem światła dla nas, obiet­
nicą jakoby pogodniejszej przyszłości.

Nie radzi i nie skłonni jesteśmy chmurzyć 
pogody tej pięknej uroczystości polemlcznemi 
wycieczkami, wojowniczęmi sprawami. Zmuszają 
nas przecież do tego nasi zachodni sąsiedzi. 
Niezadowolnieni zniszczeniem naszej niepodle­
głości politycznej, nic poprzestając zyska­
niem olbrzymieli na Stowiańszczyźnie lechi- 
ckiej przestworów aż od Elby do Wisły, — 
chcieliby nas pozbawić jeszcze naszej krwa­
wo okupionej sławy naszych wielkich imion. 
Komuż z nas trzeba przypominać, jak dalece i 
od jak dawna Kopernik właśnie staje się 
przedmiotem owej moralnej i duchowej ane- 
ksyjności? Kopernik w monachijskiej Wal- 
halli, Kopernik wielkim niemieckim uczonym w 
popularnej historyi powszechnej Schlossera, Ko­
pernik Niemcem w sztucznych i paradoksalnych 
wywodach profesora toruńskiego Provego, Ko­
pernik n i ep o do b i eń s t wem polakiem, naturalną 
przypadłością niemiecką w łamach krzykliwego, 
równie zarozumiałego jak nieświadomego gaze- 
ciarstwa niemieckiego, w kolumnach Nation a 1- 
Zeitung, w małych ramach Volks-Zeitung, 
w błazeńskich wycieczkach Rladderadacza. 
Tak tworzy, tak bałamuci się i oszukuje opinią 
publiczną, nie zdolną sądu i krytyki własnej. 
Niezrównaną postawiły przy tej sposobności 
niemieckie dzienniki teoryą, teoryą niemożności 
pochodzenia polskiego KoDPrnika nonieważ się

urodził w Toruniu, ponieważ „Polacy tkwili 
naówczas w trzewiczkach dziecinnych oświaty,“ 
ponieważ miał pisywać niemieckie listy, których 
nikt nie widział, ponieważ „w nędznej i na ni­
skim szczeblu naukowym stojącej akademii kra­
kowskiej kolegował z Niemcami.“ Do tych po­
ważnych argumentów przystępuje nowy jeszcze, 
ministeryalnego organu, Norddeutsche Allg. 
Zeit., że wielki astronom był Niemcem, ponie­
waż pisał nazwisko swe po łacinie przez literę 
C. Pominąwszy logikę podobnych wywodów, 
dowodzącą, że dzisiejsza logika niemiecka nie 
jest już logiką ani Kantów’, ani Heglów i że 
zarozumiałość i bałwochwalstwo samych siebie 
prowadzi nie tylko we Francyi i nie samj7ch 
Francuzów tylko do upadku intelektualnego, 
dowodzą wszystkie podobne elukubracye nie­
mieckiego dziennikarstwa wraz z odpowiedniemi 
jej szamotaniami opinii publicznej, grubej nie­
znajomości rzeczy, u nas i przez nas Polaków’, 
„owych dzieci oświaty,“ powszechnie zna­
nych. O rodowodzie Kopernika pouczyłyby mą­
drych par excellence Niemców dzieła Śnia­
deckiego, Sołtykowicza, Adryana Krzyżanowskie­
go, Baranowskiego, ostatnieini czasy Polkowskie­
go i Kowmlczyka. W tychże samych dziełach 
doczytaliby się, że Kraków, Bononia, Padwa i 
Rzym wychowały Kopernika, że go natchnął 
Wojciech Brudzewski, profesor akademii Kra­
kowskiej, że cały słowem zawód naukowy, że 
cały dalej pobyt Kopernika jako kapłana, 
uczonego i obywatela kraju nie miał nigdy nic 
wspólnego z Niemcami, że był szczerze polskim, 
że się odbywał na ziemi, która na kilka lat 
przedtem zrzuciła ohydne krzyżackie jarzmo, by 
się oddać pod panowanie królów’ polskich. Wy- 
chov.aniec Krakowa, kończący swe wykształce­
nie w zakładach naukowych włoskich, dj’gnitarz 
kościelny polski na polskiej do dziś dnia ziemi 
warmińskiej, czem, pytamy, zawinił Kopernik 
by mu chcieć odbierać zaszczj’t należenia do’ 
społeczności polskiego narodu, czynić przedmio­
tem moralnej aneksyi, z której przymuszanych 
uścisków’, zmartwychwstawszy, z pewnościąby 
się skwapliwie wyrwał? — Zresztą dowodzi ró- 
wnież tylko niewiadomości „uczonych“ par ex­
cellence Niemców, jeźli nie umieją sobie u- 
przytornnić stanu Europy w wieku Kopernika, 
jeźli myślą na prawdę, że światło nauki można 
i wtenczas było czerpać jedynie tylko w nieo­
mylnych Niemczech, i że Polska była pogrążona 
w jakichś cymeryjskich ciemnościach. W Niem­
czech jest to epoka knvawrych zatargów refor- 
macyjnych, buntów chłopskich w Szwabii, przed­
świtów komuny paryzkiej w anabaptystycznych 
wybrykach. Książęta niemieccy są przedmiotem 
licytacyi między Karolem V a Franciszkiem I; 
wiedza i nauka niemiecka świecą pustkami. — 
Frańcya krwawi się w swych wyprawach wło­
skich i w wojnach z Karolem V. Polska cie­
szy się stosunkowo pokojem, świeci sławą na­
uki i polorem obyczajów; jest to wiek zloty 
Zygmuntów, wiek Rejów, Kochanowskich, Sar- 
biewskich, Janickich, Klonowiczów, Skargów, 
Brudzewskich, Maciejów z Olkusza, Strusiów, 
wiek światła i cywilizacyi, czas żywej a nicu-

inianowai'

Wiadomości urzędowe.
NPan raczył radzcę sqdu powiatowego Kischke w Tylży 
io wać dyrektorem sądu powiatowego w Ragoecie.

Korespondencye Dziennika Pozn.

Lwów, 15 lutego.
(Z Delegacyi.. — Nowe bąki. — Ustawa sejmowa o poiyczca 

głodowśj sankeyonowana. — Jubileusz liopernikowy.
(T) Dziś miało miuisterstwo przedłożjA Ra­

dzie państwa swój projekt reformy wyborczej i dziś 
mieli nasi delegaci złożywszy w ręce prezesa Izby 
Hopfena protest, opuścić Radę państwa. * W chwili 
więc gdy ten list was dojdzie, będziecie już mieli do­
kładne z Wiednia o przebiegu dzisiejszego posiedzenia 
wiadomości, nieprzytaczam tutaj więc tych doniesień z 
Wiednia jakie nas dziś rano doszły, bo jutro będą ono 
już bez znaczenia jak owe pogłoski o wyniesieniu Go- 
łuchowskiego na godność księcia (austryackiego?) o mia­
nowaniu niezawodnem Ziemialkowskiego ministrem bez 
teki, a p. Bartmańskiego baronem i namiestnikiem Ga- 
licyi itp., jakich w chwili obecnej mnóstwo tu obiega. 
Zapiszę tylko wiadomość pocieszającą, że cesarz sankcy- 
onowal ważną uchwałę sejmu naszego, co do zaciągnię­
cia pożyczki głodowćj i co do budowy dróg. 
Wiadomo, że ustawa ta została w sejmie naszym na 
ostatnićm posiedzeniu uchwaloną i że zaniedbano za­
twierdzić protokół z tego posiedzenia ostatniego. Była 
więc obawa, że z tego powodu uchwały na tem posie­
dzeniu zapadłe nieotrzymają sankcyi. Otóż wiadomość 
telegraficzna donosząca o zatwierdzeniu ustawy o po­
życzce głodowej, świadczy, że obawy były bezasadne. 
A pożyczka jest niezbędną, bo głód na wiosnę jest 
niezawodny.

Do Torunia na obchód Kopernikowy, zaczynają 
już nasi wyjeżdżać. Dziś odjeżdża redaktor Dzien­
nika polskiego n. Rewakowicz, jutro delegaci uni­
wersytetu i techniki profesorowie matematyki Żmurko 
i Zajączkowski. W poniedziałek wreszcie jedzie dele­
gat towarzystwa lekarskiego dr. Sawicki, delegaci miej­
scy dr. Czerkawski i Bałutowski, tudzież redaktor 
Gaz. naród, p. Dobrzański. Także i młodzież aka­
demicka zamierza wysłać delegata i w celu porozumie­
nia się co do wyboru, odbędzie się jutro walne Zgro­
madzenie akademików na uniwersytecie.

Wspomniałem już, że profesorowie uniwersytetu 
urządzają tu obchód uroczysty jubileuszu Koperniko- 
wego, przyczóm doniosłem, że miejscem zebrania będzie 
sala biblioteki Ossolińskich. Otóż z ogłoszonego wła­
śnie programu dowiaduję się, iż uroczystość odbędzie 
się o godzinie llej przed południem w wielkiej sali 
ratuszowej dnia 19 b. m.

Dz'ś dają technicy bal, przeznaczając dochód z 
niego na korzyść utworzyć się mającego stypendyum 
imienia Kopernika.

Dzienniki tutejsze gorąco przemawiają za jak naj­
uroczystszym obchodem jubileuszu i wzywają do ilumi- 
nacyi miasta.

tego.
Według ostatnich telegramów nie przyszło jeszcze do 
Patrz Przegląd polityczny. (Prz. Red.)

NIEMCY.
LSci-liii, 17 lutego. Sprawa p. Laskera w trzy- 

godzinnćj przeszło mowie wniesiona przed paru dniami 
przed Izbę, a za nią tuż w,ślad idące oburzenie ogółu 
na wykryte w nićj faktu wysokich dotyczące urzędni- 

,. . - ków pruskiej monarchii, jedyną dzisiaj prawie kwestya
Stannej koinumkacyi między Polską a najoświe- na porządku dziennym w Niemczech. Na ostatnićm so- 
ceńszym wówczas Europy krajem, Włochami, i i botniem posiedzeniu
jego zakładami naukowemi w Padwie, Bononii
i Rzymie, grunt wybornie przysposobionj7, na 
którym geniusz, jak Kopernik, mógł wyróść 
bardzo dobrze; epoka historyi polskiej, której 
wartość i znaczenie umiał ocenić w swej kores­
pondencja bardzo dobrze n. p. król Fryderyk 
II, o której przechodząca na poziom pospolitej, 
ograniczoności zarozumiałość publicystów nie­
mieckich nic już przecież nie wie, żadnego roz­
sądnego i prawdziwego słowa powiedzieć nie u- 
mie. Mniejsza o to. Niechaj zła wiara, niechaj 
zarozumiałość, pożądliwość i nieświadomość wy­
prawiają i prawią, co chcą; niechaj, jak nieda­
wno temu w Malborgu policzkowały moralność 
publiczną i prawdę historyczną, policzkują i te­
raz na tćj samej nieledwie widowni, przy spo­
sobności obchodu Kopernika, obok prawdy hi­
storycznej i powszednią logikę ludzką, wysta­
wiając się prędzej czy później na odwet spra­
wiedliwej zawsze Nemezy dziejowej, — Koper­
nik pozostanie zawsze tem, czem był, własno­
ścią i ozdobą Polski, której pamięć uczcijmy 
wszyscy z dumą i radością w sercu, z nadzieją 
lepszej przyszłości, w dzisiejszą czterechsetletnią 
rocznicę jego przyjścia na świat!

. . ,. uchwaliła Izba, jak to już wczoraj
donosiliśmy, wybrać, stosownie do królewskiego orędzia, 
dwóch członków ze swego grona mających brać udział 
w pracach śledczej komisyi, która w najbliższych dniach 
rozpocznie swą czynność i przedłoży następnie na wy­
raźny rozkaz królewski jak najszczególowsze sprawo­
zdanie reprezentacyi kraju co do rzeczywistych prze­
stępstw i nadużyć w udzielaniu koncesj-i na budowy 
kolei żelaznych w państwie. Dotąd nie zamianował je­
szcze rząd ze swej strony członków mających wejść w 
skład tej komisyi, a dzisiejsza NationafZtg. poświę­
cając słów kilka sobotniemu przemówieniu deputowa­
nego Laskera, w ktorem rozwodził się nad różnicą po- 
międzj- komisyą wyszłą czysto z łona sejmowego kola 
a komisyą rządową nakazaną przez samego króla, pi- 
sze,. ie należy mieć wszelką nadzieję, iż rząd energi­
cznie i, z całą rzetelnością zajmie się zbadaniem spra­
wy, która tak żywo obchodzi cały ogół, a którćj osta­
tecznego rezultatu wyczekuje z niecierpliwością cały 
świat polityczny. Organ ks. Bismarcka Nord. Allg. 
Z tg. drukuje dzisiaj krótki dość artykuł najwięcćj 
skompromitowanego tajnego radzcy Wagenera, w któ­
rym powiada on na wstępie, iż ponieważ z najwj’ższe- 
go rozkazu mająca się zebrać komisyą dla dokładnego 
zbadania sprawy, rzecz całą osądzi i rozstrzygnie, o- 
graniczy się tylko na podaniu kilku faktów zbijających 
twierdzenia deputowanego Laskera, a nie dotyczących 
tylko samej jego osoby. Tajny radzca Wagener podaje 
następnie, niektóre fakta dotyczące centralnej pomorskiej 
kolei. Nie podajemy tu brzmienia słów p. Wagenera, 
bo dotyczą one samych tylko szczegółów odpowiadają­
cych na zarzuty.p. Laskera i zrozumiałych tylko dla 
tych, którzy znają mowę deputowanego Laskera w nai



drobniejszych szczegółach. Wolimy raczej odczekać u- 
kończenia prac komisyi i przedłożenia rezultatów Izbie, 
bo nie chodzi tu o pojedyncze fakta, paragrafy i odno­
śne pozwolenia i rozporządzenia ministeryalne, ale ra­
czej o fakt sam goły, czy tajny radzca Wagener i in­
ni wyżsi urzędnicy, których nieznane sa dotąd nazwi­
ska, są rzeczywiście tak winnymi i karygodnymi jak 
ich deputowany Lasker w pamiętnej swój przedstawił 
mowie. Zwrócić tu przecież musimy uwagę na dziwną 
i śmieszną nieomal taktykę organu ks. Bismarcka. — 
Nord. Allg. Ztg. oddrukowawszy kilkadziesiąt wier­
szy obrony p. Wagenera, powiada ze swej strony, iż 
podawszy poprzednio mowę deputowanego Laskera w 
swych łamach, nie mogła obecnie odmówić zamieszcze­
nia odpowiedzi na nią p. Wagenera. W ten sposób 
tłumaczy się Nordd. Allg. Ztg. przed publicznością 
z przedruku faktów podanych przez p. Wagenera, a 
w tłumaczeniu tern leży niejako uznanie karygodności 
tajnego radzcy, bo na cóż się tłumaczyć z podawania 
rzeczywistej, a nie podrobionój tylko prawdy! Z tych 
słów ministeryalnego organu, który wstydzi się niejako 
przedruku obrony osobistości najbliżej stojącój pierwsze­
go do niedawna ministra monarchii, widać dość jasno, 
że p. Wagener bodaj wyjdzie tak czystym z pod rąk 
komisyi, jakby sobie tego życzył pewno ks. Bismarck.

Dzisiaj nie ma posiedzenia Izby, natomiast w dniu 
jutrzejszym zbierają się obie Izby. Tak Izba panów i 
zbierająca się po dość długim zawieszeniu prac na 
nowo, jak i Izba deputowanych, mają na jutrzejszych 
swych posiedzeniach wybrać po dwóch członków do 
królewskim orędziem zapowiedzianój komisyi śledczej. 
Izba deputowanych obradować będzie następnie dalej 
nad etatem na r. 1873 i nad niektóremi projektami 
do praw mających na celu zniesienie opłaty stem­
plowej.

Projekta kościelno-polityczne niezadługo przyjdą 
znów przed forum Izby, bo wkrótce kończą się trzy 
tygodnie jakie przeminąć inusiały pomiędzy drugiem 
czytaniem projektu komisyi, a ostateczną zmianą kon- 
stytucyi. Komisya ukończyła już swe prace i po u- 
pływie wspomnianego trzechtygodniowego terminu, 
wystąpi ze swem sprawozdaniem i poprawkami przed 
Izbę.

Naczelnym prezesem dla Saksonyi mianowanym 
został minister stanu Patów. O obradzeniu czterech 
jeszcze wakazujących posad naczelnych prezesów' w mo- 
narchji nic jeszcze nie słychać. P. Horna, o którym 
piszą ciągle iż ma powrócić do Poznania, nie chętnie 
chcą puścić z Królewca, chociaż i dzisiejsza korespon- 
dencya z Królewca zamieszczona z Kreuz-Ztg. po­
wiada, iż p. Horn na pewno ma objąć urząd naczel 
nego prezesa w Poznańskiem.

Z Bawaryi donoszą obecnie, iż król na nowo za­
jął się sprawami kraju i licznych udziela audyencyi 
swym ministrom. Wiadomość ta nabawia wielką ra­
dością Nationał-Ztg., która ma wielką nadzieję, iż i 
zamierzona reorganizacya armji bawarskiej na modłę 
pruską otrzyma sankcyą królewską, a przez to zespoli 
Bawaryą silniejszym jeszcze węzłem z niemieckiem ce­
sarstwem.

AUSTRYA I WĘGRY.
* Wiedeń, 16 lutego. Doniesienia nasze o prze­

dłożonym d. 15 lutego Radzie państw7a wniosku doty­
czącym reformy wyborczój uzupełniamy następującemi 
szczegółami:

Główna ustawa zasadnicza zawiera dwa artykuły:
Artykuł I. orzeka zmianę §§. 6, 7 i 16 ustawy 

zasadniczej o reprezentacyi państwowej. Według no­
wego §. 7 liczba deputowanych Izby niższój wynosi 
351, z których przypada na Czechy 91, na Galicyę 
63, na Morawę 36, na Bukowinę 9, na Szląsk 10, na 
Austryę dolną 36 i t. d. Nowy §. 7 lit. A zawiera 
rozdział deputowanych na kurye. W Galicyi przy­
pada na koło większych posiadłości 20, na miasta 13, 
ńa Izby handlowe 3, na gminy wiejskie 2 i deputowa­
nych; w Bukowinie w 4 wspomnionych grupach 3, 2, 
1, 3; w Czechach 23, 31, 7, 30; na Morawie 9, 13, 3, 
11 i t. d. Lit. B nowego §. 7 stanowi, że osobna or- 
dynacya wyborcza reichsratowa określa podział pojedyn­
czych okręgów wyborczych; lit. C stanowi, że z wyją­
tkiem deputowanych z gmin wiejskich, wszyscy inni 
deputowani wybierani będą bezpośrednio przez wybor­
ców, a w’ gminach wiejskich pośrednio przez wybor­
ców. Wybory dokonywają się pisemnie i za pomocą 
tajnego głosowania. W klasie wyborczej gmin wiej­
skich zachowuje się ustne głosowanie w tych krajach, 
gdzie ono dotąd obowięzywało. Lit. I) stanowi, że 
prawo wyborcze bierne posiada każdy obywatel, który 
skończył 24 rok życia, a lit. E, że wybranym być mo­
że w’ każdym z krajów w Radzie państwa reprezento­
wanych każdy mężczyzna po ukończeniu 30 roku ży­
cia, jeśli przynajmniej od roku posiada austryackie 
prawo obywatelstwa, tudzież prawo wyborcze bierne w 
jednym z krajów przedlitawskich. Według nowego §. 
18 wybory dokonywają się na lat 6, jak dotąd.

Artykuł II. stanowi, że ustawa wejdzie w życie 
równocześnie z ustawą o ordynacyi wyborczej do Rady 
państwa. Nadto artykuł ten stanowi, że wrybory z Ra­
dy państwa do wspólnej delegacyi odbywać się mają 
w liczbie dotychczasowej i w sposób dotychczasowy, t. 
j. z pośród deputowanych z każdego z krajów poszcze­
gólnych, nie zaś z grona całój Izby.

Gdy pierw przypadał na 95,128 mieszkańców jeden 
poseł, obecnie wypada jeden na 54,017 mieszkańców. 
Wyjątek stanowi pięć prowincyi, między któremi figu­
ruje także Galicy a. W tym ostatnim kraju zaledwie 
na 86,952 mieszkańców jeden przypada deputowany, 
w Wiedniu na 63,726, w Bukowinie na 56,884, w 
Czechach na 56,111, w Morawii na 55,496 mie­
szkańców. Najkorzystniej położone są prowincye o 
niemieckićj ludności, bo w wyższej Austryi n. p. przy­
pada na 43,034 mieszkańców jeden mandat poselski, 
w Salzburgu na 30,282 i t. d.

Brak nam dotąd pewnika o ostatecznćj uchwale 
powziętój przez koło polskie. Lecz wszystkie wiado­
mości odbierane z Wiednia w tern się zgadzają, że 
koło odrzuciło większością głosów propozycye rządowe 
czynione kołu za pośrednictwem hr. Gołuchowskiego. 
Najprawdopodobniój koło ustąpi z Rady państwa, boć 
trudno pojąć, aby w obec adresu sejmowego i tak li­
cznych petycyj wysyłanych przez różne ciała autono­
miczne Galicyi przeciw bezpośrednim wyborom, inna 
dziś delegacyi polskiój pozostawała droga.

Cesarz sankcyonował dwie ustawy uchwalone na 
ostatnićj sesyi sejmu galicyjskiego, a mianowicie: usta­
wę o uznanie niektórych dróg za krajowe i o zacią­
gnięcie pożyczki krajowśj.

W kierownictwie wojskowóm zaszły w dniach o- 
statnich znaczne zmiany. Prezes najwyższego sądu 
wojskowego faldmarszalek baron Mertens przenie­
sionym został w stan spoczynku, a w jego miejsce po­
wołano feldmarszałka barona Ilandla, dotychczaso­
wego prezesa sądu apelacyjnego i członka Izby wyż-

szój. Tego zaś ostatniego zastąpił feldmar. porucznik ba­
ron Rossbacher, alter ego ministra wojny barona 
Kuhna.

HISZPANIA.

* Madryt, 14 lutego. Do wypadków poprze­
dzających bezpośrednio abdykacyą króla Amadeusza 
dorzuca korespondent madrycki Inden. Belg, nastę­
pujący przyczynek: „Wijpiątek udał się Topete do pa­
łacu, aby powiedzieć królowi, że kwestya dymisyonowania 
oficerów artyleryi doskonałą jest sposobnością do odda­
lenia radykalnego gabinetu ; armia pójdzie bezwzględnie 
za rozkazami króla a rozwiązaniu kortezów nic nie 
stanie na przeszkodzie. Król dał się namówić i przy- 
rzekł Topecie, że nie podpisze dekretu o organizacyi 
artyleryi. Przy pożegnaniu odezwał się król : Jutro — 
kto wie, czy nie obaczymy się na ulicach Madrytu“. 
Ministrowie jednakże, którzy wpadli na trop intryg 
konserwatywnych, wywołali w kortezach rozprawę o 
kwestyi artyleryjskićj i doręczyli królowi, ośmieleni 
wotum zaufania, jakiem obdarzyli ich kortezi, dekret 
rzeczony do podpisania. Król nie miał odwagi odmó­
wić. Topęte tymczasem miał już pod ręką gotowy 
gabinet — którego prezesem był on sam. Skoro je­
dnakże dowiedział się o podpisaniu dekretu, zwołał 
przewodzców własnego stronnictwa, które postanowiło 
wydać manifest oświadczające się otwarcie przeciw dy- 
nastyi. Marszałek Concha i inni jenerałowie posta­
nowili atoli spróbować raz jeszcze, aby spowodować 
króla do zamachu stanu, zaręczając, że liczyć może z 
wszelką pewnością na poparcie armii. Amadeusz nie 
dał posłuchu pokusom, a w kilka godzin potóm przy­
była doń deputacya konserwatywnych, aby mu oświad­
czyć, że dynastya odtąd nie może liczyć na poparcie 
konserwatywnych. Król odprawiwszy deputacya zawo­
ła! Zorillę i oświadczył mu, że postanowił złożyć ko­
ronę hiszpańską“.

Minister spraw zagranicznych Castelar odpowia­
dając Amerykanom na złożone pi zez tychże życzenia z 
powodu ogłoszenia rządu republikańskiego, powiedział 
między innemi, że republiki południowo-amerykańskie 
nia mają dziś najmniejszego powodu wspierać powsta­
nie na Kubie, hiszpańskie bowiem Antile dziś stały' się 
republikańskiemi. Rząd postanowił zaczekać na depu­
towanych z Kuby, nim przystąpi do rozwiązania kwe­
styi reformy w Antilach. Poseł Stanów Zjednoczonych, 
jenerał Sickls, złożył nowemu rządowi życzenia pre­
zydenta Granta, kładąc przedewszystkiém na to nacisk, 
że hiszpańska i amerykańska republika są dziś dla się 
siostrzycami.

Słychać, że rząd nosi się z myślą zwinięcia mini­
sterstwa robót publicznych, sprawiedliwości i kolonii. 
Być może, że działy te przyłączy celem uproszczenia 
machiny administracyjnej do innych ministerstw.

Minister sprawiedliwości wypracuje wniosek do 
ustawy o zniesieniu kary śmierci, tudzież zamia­
nuje komisyą, która zajmie się poprawą dotychczaso­
wego kodeksu karnego; wniosek ten ma przyjść do 
skutku w przeciągu dwóch miesięcy.

Rada państwa ma być zniesioną.
Ukazał się dekret, który ochotników wolności — 

voluntarios de la libertad — reorganizuje w ochotników' 
republiki.

Telegramy,
(Z biura Wolffa.'

Madryt, 16 lutego. Ambasador francuzki w Ma­
drycie, margrabia de Bouilló i minister spraw zagra­
nicznych p. Castelar mieli, jak donoszą, dłuższą roz­
mowę. Rzeczpospolita hiszpańska niezadługo uznaną 
zostanie przez Franeyą. P. Castelar zaproponował, 
aby w' okólniku do mocarstw zagranicznych podnieść, 
iż nowe republikańskie instytucye są ustępstwem dla 
uczucia narodowego, opierającego się każdemu obcemu 
wmięszaniu. Rzeczpospolita hiszpańska nie ma ani 
bezpośrednio ani pośrednio zaczepnego w obec zagra­
nicy charakteru; wstrzymywać się też będzie od ka­
żdego wmiięszania się do spraw innych narodów. Don 
Carlos przybył do St. Jean de Luz i ogłosił się pre­
tendentem.

Genewa, 17 lutego. Ks. Mermillod doniósł był, 
jak Journal de Genève donosi, radzie związkowej, 
że wykonywać zamierza funkeye swoje jako wikaryusz 
apostolski mimo zakaz władzy rządowej, w skutek czego 
nakazał rząd genewski, aby ks. Mermillod wydalono 
za granicę szwajcarską. Ponieważ ks. Mermillod — 
jak mylnie doniesiono — dobrowolnie terytoryum szwaj­
carskiego nie opuścił, przeto odprowadzony dziś został 
do Ferney (niedaleko Gex we Francyi)

Bern, 17 lutego. Uchwała rady związkowój w 
sprawie ks. proboszcza Mermillod brzmi, jak następu­
je : Rada związkowa uchwala wT interesie Związku i 
dla utrzymania spokojności i porządku, aby dopóki ks. 
Kaspar Mermillod nie zrzecze się wykonywania fun- 
kcyi wikaryusza apostolskiego, powierzonych mu przez 
stolicę św., pobyt na terytoryum szwajcarskićm był 
mu wzbronionym. Zakaz ten ustaje, skoro wyraźnie 
oświadczy, że owych funkcyi się zrzeka, — Wedle 
sprawozdania genewskiój rady stanu do rady związko­
wój przesłanego uskuteczniono doniesione już wydale­
nie ks. Mermillod do Ferney na terytoryum francuZ- 
kie bez jakichkolwiek dimónstracyi.

Londyn, 17 lutego. W artykule o stosunkach do 
Rosyi oświadcza Times, że Anglia zupełnie może być 
zadowoloną z pokojowych oświadczeń Rosyi; Anglia 
nic lepszego zrobić nie może, jak rozwijać bogate za­
soby swych posiadłości w Azyi i starać się o zjedna­
nie sobie przywiązania tamtejszej ludności; jeżeli się 
jej to uda, nie będzie potrzebowała obawiać się choć i 
najpotężniejszego w Indyach przeciwnika, a zabezpie­
czona przeciw każdej zaczepce będzie mogła przeważny 
wywierać wpływ na politykę Wschodu. — Podanój 
przez Times w sobotę wedle wychodzącego w Bue­
nos Ayres dziennika Standard wiadomości, że pałac 
rządowy w Lima w powietrze w'ysadzony został i że 
przytóm zginął prezydent, zaprzecza tenże Times w 
dzisiejszym numerze. — Dotychczasowy sekretarz le- 
gacyjny przy tutejszej włoskiej ambasadzie hr. MafFai 
di Boglie przeniesiony7 został jako pełnomocnik do Ma­
drytu.

Nowy York, 16 lutego. Na rozkaz sędziego Da­
vis odroczono stracenia Stokes’a (mordercy p. Fisk) 
na kilka miesięcy, dopóki najwyższy trybunał Zjedno­
czonych Stanów sprawy nie rozstrzygnie.

Jubileusz Kopernika.
Od p. Sekretarza Towarzystwa Przyjaciół Nauk 

odbieramy’ następujące pismo:

Zawiadamia nas prezydent miasta Krakowa pan 
Dietl, że zamiast p. Teodora Baranowskiego, 
przybędzie do Torunia jako delegat miasta Krakowa 
radzca miejski p. Maryan Dworski wraz z panem 
dr. Bochenkiem także radzca miasta. i

Liczba prenumeratorów na pamiątki jubileuszowe ! 
przez Towarzystwo Przyjaciół Nauk tutejszi wydane, 
znacznie się w ostatnich kilku dniach powiększyła. — 
Przechodzi obecnie 1600. Główna w tóm zasługa pism 
warszawskich. I tak np. zebrała Redakcya Kur y era 
Codziennego 326, Redakcya Gazety polskiej 
261, Redakcya Gazety Warszawskiej 140 i t. d., j 
z księgarzy warszawskich pan Gebetner i Wolff 
250 przedpłacicieli. Administracya Czasu z Krakowa 
zebrała 40. — Skoro wszystkie listy prenumeratorów 
zbierzemy, wydamy je osobno wraz ze sprawozdaniem 
o calem tóm przedsięwzięciu.

IL- Feldmanowski.

Kapituła Gnieźnieńska, jako delegatów wysyła na 
uroczystość do Torunia ks. kanoników Wojciechow­
skiego i Korytkowskiego.

W bibliotece publicznej w Petersburgu, znajduje 
się oryginalny list Humboldta pisany do Stanisława 
Staszyca, w którym ten znakomity uczony niemiecki 
mówiąc o zamierzonem przez Staszyca wystawieniu 
pomnika dla Kopernika, przyznaje iż ten ostatni jest 
Polakiem. Facsimile listu tego wkrótce tu nadejdzie 
i każdemu prenumeratorowi albumu będzie dołączone.

Profesorowie uniwersytytu i akadęmji technicznej 
we Lwowie urządzają obchód uroczysty 400-letuiej 
rocznicy urodzin Kopernika. Uroczystość odbędzie 
się dnia 19 bin. o godz. 11 przed południem w wiel­
kiej sali ratuszowej według następującego programu: 
1) Zagajenie i biografia Kopernika. Dr. Antoni Ma­
łecki, profesor i rektor uniwersytetu. 2) Odczyt p. 
Zbrożka profesora akadedemji technicznej. 3) Wiersz 
łaciński i polski na cześć Kopernika, wygłoszą słucha­
cze uniwersytetu i akadęmji technicznej.

Obraz Matejki przedstawiający Kopernika nie 
będzie wystawiony w Toruniu, zaledwie bowiem na 
dzień jutrzejszy obraz rzeczony będzie mógł być wy­
kończonym.

W Krośnie i Sączu w Galicyi czynią wielkie 
przygotowania na uroczysty i świetny obchód jubileu­
szu Kopernika.

Dyrekcya teatrów warszawskich zamierza 
w dniu 19 lutego urządzić na scenie teatru wielkiego 
przedstawienie złożone z odpowiednich do uroczystości 
dzieł, deklamacyi i żyWych obrazów.

OsiataiSe telegrsamy.
(Z biura 'Wolffa.)

Wersal, 17 lutego. Komisya trzydziestu 
przyjęła sprawozdanie ks. Broglie. Nie ogło­
szone to jeszcze sprawozdanie podtrzymuje we­
dle Agence Havas choć w formie nader po­
jednawczej wszystkie ważniejsze uhewały komi­
syi; prawdopodobnie nie będzie ono jeszcze ju­
tro przedłożone w Zgromadzeniu narodowem. 
— Jutro obradować będzie komisya nad po­
prawkami pp. Tallon, Arago i innych.

Londyn, 17 lutego. Posiedzenie Izby wyż­
szej. Podsekretarz stanu dla spraw indyjskich 
odpowiada ks. Sommersets, że przy ustanowie­
niu linii demarkacyjnej w Badaksham żadnego 
nie popełniono błędu. Linia ta idzie brzegiem 
rzeki Oksus aż do miejsca, że się na dwa dzieli 
ramiona. Za radą p. Rawlinson zbliżono się do 
prawego ramienia.

Madryt, 17 lutego. Okólnik p. Castelar 
do hiszpańskich reprezentantów za granicą pod­
nosi, że rzeczpospolita nie została uchwaloną 
przez Kortezy w chwilowem uniesieniu lecz po 
należytej rozwadze; okólnik uznaje króla Ama­
deusza lojalność i zasady konstytucyjne, nie u- 
dało mu się jednak przezwyciężyć dumnej od­
razy narodu dbałego o swą niepodległość. 
Rzeczpospolita zaprowadzoną została bez żadne­
go nacisku a rząd wybrany gotów podtrzymać 
.-pokojność z całą energią. Okólnik poleca re­
prezentantom, aby rządom przedstawili, iż rzecz­
pospolita podaje gwaraneye utrzymania pokoju 
i tak zewnątrz jak wewnątrz ma charakter po­
kojowy, a zarazem wzywa ich, aby błędne za­
patrywania co do utrzymania pokoju starali się 
usunąć. Armia gotowa podtrzymać powagę pu­
bliczną, która jest legalną, bo opiera się na 
woli ludu.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE I POTOCZNE,
* Poznań, 18 lutego. W dniu wczorajszym w poobie­

dnich godzinach zebrało się liczne tak miejscowe jak zamiejsco­
we duchowieństwo z ks. biskupem Janiszewskim na czele przed 
zakładem Sióstr Miłosierdzia celem oddania ostatniej usługi 
zmarłemu po kilkotygodniowej chorobie ks. Marcinowi Garstce 
proboszczowi z Koźmina. Ś. p. ks. Marcin Garstka urodzony z 
ubogiej wieśniaczej rodziny w r. 1833, oddany do gimnazyum 
w Ostrowie, przez wszystkie prawie klasy celował w nauikacb 
pomiędzy uczniami a w młodym wieku ukończywszy’ szkoły, 
poświęcił się zawodowi duchownemu w serainaryum duchowjnem 
w Poznaniu. W r. 1857 wyświęcony na kapłana, przez kilkanaście 
lat sprawował urząd wikaryusza i nauczyciela religii przy gi­
mnazyum inowroclawskiem, zk; d w r. 1866 przeniesiony został 
na probostwo koźmińskie, gdzie aż do ostatnićj chwili pracował 
około umoralnienia ludu i podniesienia materyalnego jego bytu 
tak jak na kapłana Polaka przystoi. tiHe długie było życie śp. 
ks. Marcina Garstki, bo w 40 roku żydiaj swego do innego prze­
nosząc się świata, zawcześnie opuścit kraj potrzebujący cichej a 
wytrwałej jego pracy i lud któremu się duszą i ciałem poświę­
cił. To też najlepszym dowodem uznania zasług młodo zmar­
łego kapłana był wczorajszy pogrzeb który zgromadził w dniu 
wczorajszym nie pamiętaną już dawno liczbę duchownych na 
cmentarzu św. Marcińskim. Cześć twym popiołom zawcześnie 
zgasły kapłanie!

— * W dniu 16 b. ni., jak pisze Kuryer, wręczyli pa­
nowie Józef Mycielski z Kobylopola i Kajetan Morawski z Jur­
kowa księdzu Arcybiskupowi, hrabiemu Ledóchowakiemu adres, 
w którym w obec nowych ustaw, wymierzonych przeciwko re­
ligii katolickiej we własnem i podpisanych imieniu dają zape­
wnienie, że trwać będą przy Arcypasterzn do końca, aby bronić 
tego, co najdroższego w spuśeiźnie po ojcach otrzymali.

Adres powyższy podpisali:
Jenerał Dezydery Chłapowski, Józef Mycielski, Wacław 
hr. Gutakowski, Edward hr. Roniński, Stefan hr. Żółto­
wski, Józef Morawski, Zygmunt hr. Czarnecki, Stanisław 
hr. Czarnecki, Tadeusz Dzierzykraj Morawski, Maciej 
Chłapowski, Witold hr. Łubieński, Kajetan Morawski, 
Tadeusz Chłapowski, Kazimierz Chłapowski, Stanisław 
Mycielski, dr. Świderski, Kazimierz hr. Skórzewski, 
Adam hr. Broel Plater, Alfred Żółtowski, dr. Bojano- 
wski, Zygmunt Szoł draki, Walery Rychło wski, Kar^

Koczorowski, Stefan Chłapowski, Józef Żychliński j 
Władysław Zakrzewski, J. N. Kurnatowski, Henryk 
Krzyżanowski, Gustaw Potworowski, Kazimierz Wo. 
sierski, N. Kucnęr, W. Modlibowski, Józef Stefański I 
B udzisz e ws ki, Adolf Koczorowski, Bernard Haza z Ra. 
dlic, Zbigniew hr. W ę s ierski-K wil es ki, Kazimierz Ko.

czorowski, Teodor Żychliński.
— * Egzamina abitnryentów. W gimnazyum Frydery. 

kowskiem odbył się dnia 15 bm. popis abituryentów. Z 15 abi. 
turyentów 4 odstąpiło od egzaminu, reszta 11 otrzymała świa, 
dectwo dojrzałości.

— * Sprzedaż. Piekarz Knipfer sprzedał swą realność 
graniczącą z miejską szkołą średnią na św. Marcinie za 10,000 
talarów budowniczemu p. Schulzowi. Realność zaś Maczkiego 
na Rybakach pierw należąca do p. prof. Mottego, przeszła za 
cenę 27,000 tal. na własność handlarza koni p. Krayua.

— * Jak wiadomo, przedłożonym został Izbie poselskiej 
w Berlinie projekt do prawa, żądający 120 milionów 
tialarów na rozszerzenie sieci kolei żelaznych w państwie pm. 
skiem, który wykazując potrzebę budowania nowych kolei Ja. 
laznych w pojedynczych prowincyach monarchii pruskiej, zapo. 
mina wszakże o naszera Księstwie, jak gdyby ono pod wzglę. 
dem kolei żelaznych nic nie pozostawia o do życzenia. W tych 
dniach przesłały władze miejskie. Poznania dwie pety, 
cye: do izby poselskiej i ministra handlu, które użalając się na 
zaniedbanie w wzmiankowanym projekcie tak Księstwa jak i 
Poznania żądają:

1) budowy kolei żelaznej, łąoząeej Poznań z Wrześnią, Strzal- 
kowem i Słupcami.

2) budowy kolei żelaznej łączącej Poznań z Piła i Kołobrze­
giem.

— * Curiosum. Niedawno tutejsza Ostdeutsche Ztg. 
pisała, że uroczystość w Toruniu na cześć Kopernika urządza 
stronnictwo polsko-klery kalne, wczoraj Pose ner Ztg. twierdzi 
w korespondencyi z Warszawy, że to uroczystość polsko-pan- 
slawistyczna. Jakież to dziwne bogactwo pomysłów w nader 
prostej rzeczy!

— * Miejscowe policyjne doniesienia. Z końcem gru­
dnia roku zeszłego skradziono jednemu z uczniów szkoły Żabi- 
kowskiej futro wartości 70 tal.; obecnie pokazało się, że złodziej 
zastawił takowe w pewnym tutejszym lombardzie za kilka tala- - 
rów. — Pewnemu woźnicy skradziono srebrny zegarek a w je­
dnym z domów przy ulicy Wilhelmowakiej, prawdopodobnie 
przez żebraka złoty kosztowny zegarek. — W pewnej szynko- 
wni na św. Marcinie powstała przedwczoraj w nocy pomiędzy 
podochoconymi gośćmi bójka, która na tóm się skończyła, że 
patrol wojskowy uwięził najwinniejszych i zaprowadził na po- 
licyą.

. — * Sądy przysięgłych. Jutro 19 bm. odbędą się przed 
tutejszym sądem przysięgłych następujące rozprawy:

1) wyrobników Franciszka Pawlaka i Jana Wiat ra za 
zabójstwo;

2) wyrobników Wojciecha Klinczaka i Antoniego Woj­
ciechowskiego o ciężką kradzież i szynkarza Franciszka 
Hodernego o wspólnictwo w tej kradzieży.

We czwartek dnia 20 lutego:
1) Magdaleny Wadolnśj o podpalenie; wyrobnika .Sta­

nisława Jusa o wspólnictwo;
2) wyrobnika Juliana Langiego i Józefa Górnego o 

ciężką kradzież.
— * P. Horn. Königsb. Ztg. donosi, że przeniesienie 

naczelnego prezesa p. Horna do Poznania jest już rzeczą posta­
nowioną.

— * Spóźnienie. Wczorajszy ranniejszy pociąg berliński 
nie zdążył połączyć się z pociągiem w Krzyżu, skutkiem czego 
nastąpiło spóźnienie kilkugodzinne.

— * Bale. Do najświetniejszych bali w bieżącym karna­
wale należał bezwątpienia bal tutejszego kółka towarzyskiego 
dany w ostatnią sobotę. Par tańczących było przeszło 40. — 
Ostatnia zabawa tego Koła w połączeniu z celem dobroczyn­
nym odbędzie się w sobotę następną.

Bal wczorajszy tutejszych przemysłowców udał się nad­
spodziewanie dobrze. Bawiono się do godziny 5 z rana. Zwra­
cał tu na siebie powszechną uwagę p. liewakowicz, redaktor 
Dzijennika polskiego, który przybył na bal w kontuszu i 
przy karabeli.

We czwartek na sali Bazarowej bat na korzyść Ochronki 
św. Józefa.

W niedziąlę na sali Lamberta zabawa tutejszego stowa­
rzyszenia polskich drukarzy.

— * Teatr. Dziś w teatrze letnim nadzwyczajne [przed­
stawienie na pamiątkę ezterechsetletniój rocznicy urodzin Miko­
łaja Kopernika (1473 r. 19 lutego). Kozpocznie uwertura z 
„Egmonta“ Bethowena wykonana przez orkiestrę. Poezem 
odsłoniętym zostanie Obraz pierwszy w którym ukażą się ge­
niusze Kopernika — Galileusza — Guttenberga — Dantego — 
Rafael Sanzio d’Urbino — Aleksandra Humboldta — Szekspira
— Moliera — Jana Kochanowskiego — Goethego — Szyllera — 
Bethowena — Moniuszki — Aleksandra hr. Fredry — Byrona 
-- Mickiewicza — Słowackiego. Następnie odegranym zostanie 
obraz dramatyczny wierszem przez Wacława Szymanow- 
kiego. (przerobiony przez autora lila sceny Poznanskiśj p. t. 
„Ostatnie chwile Kopernika“. Duet na sopran i tenor, odśpie­
wają panna Macharzyńska i pan Koziolowski. Widowi­
sko zakońcy obraz: Uroczystość odnowienia fundacji Akadęmji 
Krakowskiój. [1400 r. 22 lipca.] (Władysław Jagiełło, król — 
Piotr, biskup Krakowski — Jan z Tęczyna kasztelan Krakow­
ski — Klemens, podicanclerzy korony polskiej, promotor uni­
wersytetu — Wojciech biskup Poznański — Jan Ligęza, woje­
woda Łęczycki — Jaśko z Tarnowa, wojewoda Sandomierski — 
Jakób zj Koniecpola, wojewoda Sieradzki — Skarbmierczyk 
rektor — Mikołaj z Sędomierza, notariusz królewski — Damy
— Panowie — Zbrojni). Początek o godzinie 7. — Koniec o 
godzinie 9.

Przypominamy, że jutro, tj. w środę na benefis p. Bendy 
i panny Żeromskiej w teatrze miejskim tragedya Szylera: 
Zbójcy.

— * Wychodźtwo. Sądy w Wągrowcu i Pleszewie ska­
zały 154 osób, które bez pozwolenia wydaliły się z państwa 
pruskiego każdą na 50 tal. grzywny lub 4 tygodnie więzienia. 
Z tych samych powodów skazały sądy w Rawiczu, Gnieźnie, 
Śremie i Międzychodzie 80 osób.

— * P. Ładnowski, artysta teatru lwowskiego, zaanga­
żowanym został przez d_. rekcyą powyższego teatru na dalsze 
trzy lata.

— * Kalendarz. Jutro w środę dnia 19 [lutego Konra- 
d a wyzn., w kalendarzu słowiańskim Uzcisławy błog.

Wschód słońca o godzinie 7 minut 11, zachód o godzinie 5 
minut 19.

Dnia 19 lutego 1473 urodzenie Mikołaja Kopernika, — 
1578 Stefan Batory ustanawia trybunały w Piotrkowie i Lubli­
nie. — 1594 koronacya w Upsali Zygmunta III na króla szwedz­
kiego. — 1629 bitwa ze Szwedami pod Górznem. — 1613 sejm 
nadzwyczajny z okoliczności konfederacyi wojska. — 1831 bi­
twy z Moskwą pęd Wawrem i Ryczywołem. — 1831 zawiąza­
nie towarzystwa patryotyeznego podolskiego.
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Września, 14 lutego. (Walne zebranie To warzy- J 
atwa pożyczkowego. — Rzadki figiel. — Tymczaso- 
wy inap.eKtor szkólny. — Nowa atacya telegraficzna. ( 
— Abonowanie pism czasowych. —• Wykryta kra- I 
dzież). .

Na dniu 8 lutego r. b. odbyło się w oberży p. Paprzyckie- | 
go po połuniu o godzinie 3 walne zebranie Towarzystwa po- ’ 
życzkowego we Wrześni, Spółki zapisanej. Zgromadzenie za- ,

aił dyrektor zarządu pan doktor Pernaczyński a na przewo- k 
niczącego zaproszono pana W. Hulewicza z Młodziejewic-

Podskarbi Towarzystwa pan F. Rakowski zdał sprawozdania 
administracyjne za rok ubiegły, z którego zebranie dowiedziało U 
się, że Towarzystwo założone w lipcu 1871 a składające sif 
pierwotnie z 30 członków z małym bardzo udziałem na kofi®11 
roku zeszłego 107 członków z udziałem 738 tal. liczyło. 
fundusz żelazny przeznaczono 117 tal. a dywidendy za rok ubie­
gły Orzypadnie 10 pre. t. j. 3 śrbr. od talara. Obrotu w (locho- . 
dzie i rozchodzie miało Towarzystwo 55,616 tal. — W daW0'1 i 
debatach zgodziło się zebranie na powiększenie kredytu Toffa‘ |j 
rzystwa, który zarządowi podług potrzeby aż do 15 tysięcy tal- to 
otworzono. Rachunki i książki kasowe były już przed dwo®4 ą 
tygodniami przez radę nadzorcą sprawdzane, która także ścisłą b 
rewizyą kasy odbyła i dla tego zgromadzenie zarząd na wal- 
nem zebraniu pokwitowało. Po ożywionych rozprawach tyczą- k 
cych się głównie dalszego rozwoju Towarzystwa przewodniczą to 
posiedzenie zamknął. Zgromadzonych było członków około 40. to

W nocy z dnia 6 na 7 b. m. o godzinie 1 psotnik jak' fc 
nie małego nam nabawił strachu. Zapalił ów figlarz słomę o to, 
wozie furmańskim przy ulicy Miłosławskiój stojącym. Powst®' h, 
ła ztąd dość znaczna łuna, gdyż noc była zupełnie ciemna, 81’°' jtl 
wodowała stróżów do zaalarmowrnia miasta. _

Jak już z pism urzędowych wiadomo, powierzyła król. ito 
jeneya inspekcyą szkólną dla powiatu Średzkiego i Wrzesitę ; 
skiego komisorycznie dawniejszemu nauczyucielowi seminary«“1 J 
p. Nitscke z miejscem zamieszkania w Środzie.

Podług rozporządzenia jeneralnej dyrekcyi telegrancżw p 
ma być w roku bieżącym żałożona nowa linia telegraflcz«a 
Wrześni do Strzałkowa. W Strzałkowie w biórze urzędu p°c 
towego urządzoną będzie zarazem stacya telegragczna. _ _ L

Na tutejszej poczcie zaabonowano w kwartale bieżąc)’1“
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jiastgpuja.ee pisma czasowe: Dziennika Poznańskiego 21 egzem­
plarzy, Wiarusa 48, Orędownika 5, Kuryera Poznańskiego 14, 
Katolika 11, Tygodnika Katolickiego 2 i Przyjaciela Ludu 37 
egzemlarzy. Zaznaczyć mi tu wypada, że sama ¡Września liczy 
jedenastu abonentów na Dziennik Poznański.

Dziennik donosił swego czasu, że w lipcu r. z. utrzymu­
jącej pocztę w Żerkowie p. ¡-ichliebener ze szafy szkatułę 'miesz­
czącą w sobie przeszło 1,500 tal. częścią w srebrze, częścią w 
papierach, skradziono. Dopiero 7 b. m. zdołano wykryć spraw­
ców kradzieży w osobie pocztarka poszkodowanej Henryka Sei­
del ze.Żerkowa i żony jego. Rezultat przedsięwzięlćj u nich 
rewizji był pomyślny', gdyż nietylko, że w kufrze, łóżkach i 
kolebce wiele się znajdowało ukrytych skradzionych pieniędzy, 
lecz nawet w sukience niemowlęcia obżalowanych znaleziono za­
rytych 624 tal. w papierach, które poszkodowana jako jćj wła­
sne rozpoznała. Seidla i żonę jego aresztowano i oddano w rę­
ce sprawiedliwości.

X Książa, .12 lutego. (Walne zebranie, wybór 
[lady nadzorczćj. — Pomniejsze wiadomości.) Dotrzy­
muję przyrzeczenia i spieszę ze sprawozdaniem z odbytego wal­
nego zebrania z dnia 9 bm. Zanim jednak rozpiszę się, pomi­
nąwszy inne drobne błędy w ostatniej korespondencyi — jeden 
koniecznie sprostować muszę, a to ustęp o rewizji kasy. Kasa 
rewidowaną była przez komisyą do tego wybraną z pośród Ra­
dy nadzorczćj trzy razy nie przez Radę, co mylnie wydruko­
wanym zostiło — ma być przez Patrona ks. Samarzewskiego 
je Środy, który jest nadzwyczajnym rewizorem tutejszej kasy
.. dwa razy. Zaś na zwołane nadzwyczajne walno zebranie,
dzięki zabiegom rozmaitych osobistości aż 60 członków się sta­
wko. Przeprowadzono zatćm zmianą ogłoszonych paragrafów 
ustaw z wyjątkiem dwóch tj. § 67 i 73, które także zmianie uledz 
miały,) jednak po dłuższej dyskusji pozostawiono je niezmie­
nione. Co zaś dotyczy zmiany reszty ogłoszonych paragrafów, 
tę najważniejszą zauważyłem, iż podwyższonym został u- 
dzial przymusowy z 20 tal. na 50 tal. a dobrowolny 
udział dozwolonym jest do 200 tal. — nie wolno jednak 
ostatniej sumy przekroczyć. Także Rada nadzorcza nie będzie 
¡ię odtąd z 15, ale tylko z 9 członków składała. Nazwiska 
uowowybranćj Rady nadzorczej przez karteczki większością gło­
sów są następne: prezes ks. Zmura i wiceprezes p. Ludwik 
jez an iec ki jednogłośnie obrani. Zaś najwięcej z 32 kandy­
datów głosów mieli pp. Werner, Nie go lew’s ki z Wlościeje- 
wek, Kubicki, Eicbinger, Dużyński, Bątkiewicz i 
fó rmanowicz .— wszyscy oprócz p. N. — z Książa. Z wnio­
sków najgłówniejszy był postawiony o rozłączeniu kasy 
od Towarzystwa przemysłowego. Poleconćrn zostało 
¡ladzie nadzorczej aby się bliżej nad tom zastanowiła, kwestyą 
tę roztrząsnęła — rozebrała i na najbliższćm walneiu zebraniu 
przed ożyła do stanowczej uchwały.

Wreszcie dołączam tu kilka ważniejszych nowinek. Po­
sada drugiego nauczyciela w Książu już od Igo kwietnia roku 

'¡eszłego dotąd nie obsadzona. Zgłosił się do tutejszego dozoru 
szkolnego p. Adamski nauczyciel z Btażejewa, ale król, rejeneya 
ti Poznaniu wyboru nie potwierdziła.

W dniu 3 bm. zaszła u jednego z naszych bankierów ży­
dowskich osobliwsza scena. Oto chłopek z Zaborowa poszedł 
do p. II. pożyczyć pieniędzy’ — 270 tal. niby na hipotekę i to 
na dłuższy czas. Ugodzili się na 10 pre., ale że zaraz do Śremu 
ir sprawie zahipotekOwania udać się nie mogli, chłopek wysta­
wił p. II. weksel, ale jak mi powiadano, nie była tam suma 270 
talarów’ wyszczególnioną. Nazajutrz dowiaduje się ów chłopek, 
ie na wekslu który wystawił jest suma 360 tal. Dalćj idzie ów 
chłopek do p. H., każę sobie pokazać weksel jeszcze raz, rze­
czywiście znajduje wyrażone 360 tal., (zatem 90 przypisanych) 
wydziera weksel i drze na kawałki. Następstw niech się czy­
telnicy domyślą — nie chcę ich tu opisywać. . . . Tylko to je­
dno, iż chłopek nie miai jeszcze pieniędzy, tylko dla zapewnie­
nia weksel od p. II. na 270 tal. aż do dnia żaki-otekowabia — 
a p. II. tłumaczy się, iż na wekslu było przypisanych połowa 
prowizyi. Rozmaici rozmaicie zajście to tłumaczą! Ja tylko 
jako korespondent podałem wam fakt służący za przykład dla 
innych, aby dobrze uważali co podpisują i na co się podpisują.

Wieczorem tego samego dnia 3 bm. na sali p. Remann od­
był się koncert. Grali dość mizernie jacyś przychodnie „Ge- 
briider Wolf“ a potem był trzygodzinny taniec z dodatkiem 
ekstra jednego mazura polskiego za 1 talara. — Dziś zaś do­
wiedziałem się z wiarogodnego źródła, iż na Kielczyńskich Olę- 
drach gospodyni Jadwiga Goź .zińska powiła wczoraj czy przed 
wczoraj bliźnięta zrosle, zupełnie podobne do braci Syamskich. 
Dzieci te po urodzeniu pół godziny tjdko żyiy!

X Trzemeszna, 15 lutego, (Choroby epidemiczne.
Trychiny. — Rrogimnazy urn. — Inspektor szkół. 

AJumnat ś p. Kosmowskiego. — Majątki do naby- 
eia. — zW yjazd do Torunia. — Koncert p. Stysińskie­
go, — »Ślub. — Architekt p. Krajewicz. — Stan po­
wietrza. — Poszukiwania soli.) Okolice i miasto nasze

ir który mby czterech i więcej pogrzebów nie można widzieć. 
Do tych nieszczęść zawitaiy do nas i trychiny. Pięć osób, z 
których cztery do jednej należą familii, obłożnie na nie jest zio- 
ionych; podług zdania lekarza jednakże nie grozi ż nich niko­
mu niebezpieczeństwo życia. Niechaj to będzie przestrogą dla. 
każdego przy nadchodzącej Wielkiejuocy, aby nie jadł mięsa 
Zrewidowanego.

Przed kilku dniami przyszło urzędowe zatwierdzenie na­
szego wyższego zakładu jako progimnazyum. Równocześnie 
prawo odnośne do udzielania uczniom sekundy świadectwa, w 
eelu otrzymania prawa do jednorocznej służby przy wojsku.

■ P. dr. Sarg, dyrygent progimnazyum, został niedawno 
mianowany inspektorem szkolnym w Międzyrzeczu. Ze wzglę­
dów zdrowia nie mógł jednak przyjąć ofiarowanego mu urzędu, 
¡"'miejsce więc jego powierzoną będzie ta posada pierwszemu 
patowemu nauczycielowi p. Spribille, w którego miejsce p. 
parski, nauczyciel przy gimnazyum w Gnieźnie powołany zo- 
tał.

W panu Spribille tracimy zdolnego, gorliwego i sumien- 
i!ego pedagoga. Za zezwoleniem i staraniem ks. arcybiskupa 
Piunnat śp. Kosmowskiego po latach wielu połączony został ż 
Progimnazyum, które o 18 uczniów stanie się liczniejszem. Jest 
to rzecz nie małego znaczenia i dla rodziców, oddających swe 
kieci na nasz alumnat, bo mogą być pewni, iż takowe dobre 
“oaą robiły postępy w zakładzie, który tak dzielnie kształci 
¡Powierzoną mu młodzież. Wszyscy chłopcy, którzy wychodzą
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Obwieszczenie.
,Nieruchomość w Murkowie pod Nrem 
® Położona, do Jakóba i Anny !5o 
Dby z Spath'ow małżonków Scłilrnier 
jeżąca, która w objętości 14 hektarów 29 
jw 60 metrów kwadr, ulega podatkowi ła 
“fferau, a z której dochód czysty dla poda-

łanowego na 74,39 tal, wartość zaś u- 
ow% dla podatku budynkowego na 25

L' Przyjęto, ma być w celu wykonauia 
Kfzjmusowego dnia (959)

$?> kwietnia
z rana o godz. lOtój

. tatejszym lokalu sądowym (izba Nr. 15)
koniecznej subbastacyi sprzedaną 

¡jjLesano, 6’ lutego 1873.
Polewski sąd powiatowy.

ś. Sędzia subhastacyjny.

Sprzedaż konieczna.
; Mętność Blezdrnna, w powiecie 

niotulgkim położona, do dziedzica hra- 
uj?0 Stanisława Bilińskiego z
Ji„e.z0eowa należąca, do której wsie 

r°wo wraz z folwarkiem Zakrzewo,
PijrOl,V0’ Kobusz, Gogolice, Krzywołęcki i 
Mi FSZewo! folwark Mókrz, gościniec Go- 
So„, b gościniec Zielona góra i kolonia 
‘Ht wi108^ (Wartosław) należą , której ty- 
®niń na imię hrabiego Stanisława
‘Mola leg0 Jest zapisany i która z obję- 
Ittyjj- 4189 hektarów 94 arów 10 lasek 
»o arowych opłacie podatku gruntowe- 
siod„e®a’ Poćdug ustalonego czystego przy- 
Ha Podatek z gruntu na 4015.45 tal., 
Da 5g-ate« budynkowy z wartości użytku 
'itoo-o* ta“ jest podana sprzedaną być ma 
| subhastacyi koniecznej (329)

22 kwietnia 1873
frS Południem o „

. a n podpisanego sądu.
godzinie 9téj.

, popisanego sądu.
cyW pteczJ?.8 Z rejestru podatkowego, wykaz hi- 

> i wszystkie inne wiadomości ty-

z Trzemeszna, świetne zdają wszędzie egzamina do klas w któ­
rych tutaj byli.

Z powodu nagiej śmierci p. Braunbehrens z Trzemżala i 
p. J. Oppen z Brzozówca, dwa te majątki są z wolnej ręki do 
nabycia. Trzemżal obejmuje mórg 1700, Brzozowiec 400.' Ta­
kże wieś ryce-iski Duszno 3000 m. jest do nabycia. Ceny mają 
być przystępne, warunki łatwe, niechajby kto z naszych zgłosił 
się i nabył ziemię, która już tak dawno" wyszła z rąk naszych. 
Obywateli mniejszych i większych posiadłości w okolicy mało, 
ubywa ich coraz więcej a przychodzą nie swoi. To tćż i na 
zgromadzeniach ogólnych coraz bardziej szczupleje zastęp 
a do tego w czasach ostatnich dziwna okazywała się wszędzie 
obojętność i apatya w pracy wspólnćj obywatelskiej. Niechaj 
będzie u nas lepiej jak dotąd!

Na uroczystość Kopernika do Torunia wybiera się mała 
od nas gromadka a do tej i kilku zacnych kmiotków należeć 
będzie. G ile nam donoszono, pojada Trepiński, Wobek i 
Langa zacne chłopki z Ostrowitego, Milawy i Słowikowa. — 
Tutaj posiedziciele ziemscy p. Cheikow-ski i Dydyński, z miasta 
p. dr. Daszkiawicz i p. Kiszewski a że manty i zacne ducho­
wieństwo, które nieustraszenie z nami ręka w rękę idzie, najle­
pszym dowodem, iż aż trzech księży do pierwszych się dołą­
czyło i to ks. proboszcz Sieg z Orchowa, ks. Czapiewski z Ostro­
witego i ks. Ćwikliński z Gościeszyna. Z pod Mogilna pewno 
więcej wybierze się naszych, lecz nie wiemy kto, krótko po u- 
roczystości toruńskiej urządza w Trzemesznie koncert p. Sty- 
siński. Mamy nadzieję, iż kto będzie mógi nie omieszka przy­
być do nas. Artjśei z Gniezna będą także brali udział w tym 
koncercie .

W zeszłą środę odbył się u nas ślub panny Krajewicz z 
z p. inżynierem Ziske z Poznania, który jest wychowańcem 
byłego gimnazyum trzemeszeńSkiegp. Liczne grono familii i 
przyjaciół owarzyszyło do ołtarza państwu młodym i brało u- 
dziaj w obchodzie weselnym. Pan Zeiske należy do liczby by­
łych uczniów gimnazyum, którzy temu zakładowi chlubę przy­
noszą.

Architekt miody p. Jan Krajewicz, którj- przez krótki czas 
pobytu tu swego zjednał sobie imię zdatnego i sumiennego bu­
downiczego, opuścił nas i przeniósł się na staie mieszkanie do 
Gniezna zkąd żonę pojął. Nie mogąc go zatrzymać, życzymy’ 
odchodzącemu wszolkićj pomyślności a że praca i charakter wszę­
dzie równo popłacają, tuszymy sobie iż panu Krajewiczowi ró­
wnie świetnie jak w Trzemesznie powodzić się będzie!

Po kilku dniach mrozu nastąpił znów deszcz i odwilż — 
Zgniła tegoroczna zima nie mało się przyczynia bezwątpienia 
do złego stanu zdrowia i złych ozimin, które miejscami zupełnie 
wygnily.

VV biiskićin nam Dusznie rozpoczęto na nowo poszukiwa­
nia soli. Świder doszedł do głębokości 379 stóp. Prócz kilku 
kawałków węgla i znakomitej glinki żółtawój, dochodzącćj do 
twardości kredy, nie znaleziono dotąd żadnego kawałka soli.

Paczkowa, Szulczewski z Cichowa, Kasprzyk z Grudziądza, 
Wilkowski z Trzemeszna, Tomiński z familią ze Wschowy.

TILSNERA HOTEL GARNI. Bracia Oświęcimscy, bracia Beli- 
nowie i Wężyk z Królestwa polsk., p. Iłekowska z Gniezna.

GOSPODARSTWO, HANDEL I PRZEMYSŁ.
(■¡daitsk, 15 lutego. Powietrze piękne i dosj'ć łago­

dne, od dni kilku mamj’ śnieg a ztąd wyborną sannę. Wiatr 
północny.

W całćj zachodniej Europie pomimo małych prawie wszę­
dzie dowozów transakcje zbożowe w tjnn tygodniu bardzo by­
ły spokojne

W Anglii na wszystkich placach, mianowicie w Londynie, 
Hnll i Liverpoolu mało okazywano skłonności do zawierani i in­
teresów zbożowych, pokup wszędzie był słaby i jedynie wybo­
rowe gatunki pszenicy chętniej trochę kupowano, towar zaś pod­
rzędny był zaniedbany i tańszy.

W Francyi w obrotach zbożowych najmniejsza w tym ty­
godniu nie zaszła zmiana. Stałe usposobienie, z wjj itkiem pół- 
nocnćj Francyi, gdzie ceny są chwiejne, wszędzie się wprawdzie 
utrzymuje, ale pokup rozciąga sfę tylko na zaspokojeniu co­
dziennych potrzeb konsumeyi.

W Belgii i Hollandyi z powodu większych trochę dowo­
zów ceny pszenicy i żyta nieco w tym tjgodniu się obniżyły.

Na naszym placu eksporterzy, nie mając impulsu z zagra­
nicy, zajmują, zawsze jeszcze stanowisko bierne i wyczekujące.

Więcćj trochę żądaną byia pszenica wyborowa jasna, dla 
skomputowania kilku ładunków ; arowcowycn, towar podrzędny 
był zupo nie zaniedbany, lubo w cenie nominalnie bez zmiany 
się utrzymał. Żyto dla potrzeb miejscowych płacono o 1 tal. 
na tonie drożój.

Sprzedano w tym tygodniu pszenicy ton 550, żyta ton 150.
Płacono za 2000 funt. wag. cel. czyli jedną tonę

Za szefel berliński, 
tal. sgr. fen. tal. śgr. fen 
3 17 — „ 3 21 —
3 16 - „ 3
3 14 6 „ 3
3 9 6 „ 3

2 
1

miejscu 17 tal. 25, kwiecień-maj 18 tal. 11, maj-czerwiec 18 tal. 
14-15 za 100 litrów.

¡soznaesfijiii 18 lutego.
Żyt o- cena regulacyjna 52$ — na luty 52|, — luty- 

marzee 52j, marzec-kwiecień — na wiosnę 53}, — kwiecień- 
maj 53}, maj-czerwiec 53}.

Okowita cena regulacyjna 17}, — na luty 17}, — na 
marzec 17-^-, —1 kwiecień 17}, — maj 18, — czerwiec 18}, 
lipiec —.

* ifiąba. Berlin, 17 lutego. Pszenna Nro. 0 11}-} tal. 
nro. 0 i 1 10}-10}, rżana Nr. 0 8}-8 — Nr. 0 i 1 7}-}.

WIADOMOŚCI LITERACKIE.
— P. Jarosław Leitgeber wydał Katalog książek polskich 

i teologicznjmh i religijnych, obejmujący wszystkie dzieła, jakie 
' od r. 1860 do r. 1872 w tym zakresie wyszły. KsiążSk tych 
( dostarcza tutejszy księgarz M. Leitgeber i Sp. Później zamie- 
i rza wydawca ogłosić jeszcze dodatek do powyższego katalogu, 
j który ma obejmować sprostowania, uzupełnienia itd., a nadto 

przygotował już do druku tak iż katalog książek polskich na 
! polu filologii i lingwistyki, matematyki, nauk przyrodniczych i
i medycynj’.

— Tygodnika Wielkopolskiego, wyszedł z druku No. 7 
i zawiera: O poezyi polskiej XIXgo wieku, napisał Dr. Adam 
Belcikowski. (Ciąg dalszy). — Trzy miesiące. Ze znalezionego 
rękopismu wydał Józef Narzymski. (Ciąg dalszy). — Gdybym 
był dyktatorem. Satyra polityczna. — Przegląd literacki: Pasz­
kowskiego generała „Dzieje Tadeusza Kościuszki, pierwszego 
naczelnika Polaków.“ — Teatr. — Wiadomości bieżące o rze­
czach polskich. — Skrzynka do listów. — Ogłoszenia.

— Ziemianina wyszedł z druku No. 7 i zawiera: Jakich 
szkół rólniczych nam potrzeba? J. J. G. — JO poprawie koni. 
(Ciąg dalszy.) Tymanowski. — Korespondencya rólnicza. Z Sak­
sonii. — Sprawozdanie komisyi z posiedzenia Tow. rolniczego 
powiatu Śremskiego. — Dział pytań i odpowiedzi. — Wiado­
mości rólnicze: Zestawienie frekweneyi uczniów w zakładach 
rólniczych w bieżącym semestrze zimowym 1873. — Rada gali­
cyjskiego Towarzystwa gospodarczego. — Użyteczność szpara­
gów. — Woły czy konie. — Rośliny oblężnicze. — Pewnj’ śro­
dek przeciwko wołkom. — Karmienie wywarem. —■ Nowa cho­
roba buków. — Otrucie koni przez pomalowanie żłobów. — Ści­
enione powietrze jako motor. — Wiadomości handlowe. — Spro­
stowanie. — Jarmarki. — Ogłoszenia.

— Przyjaciela dzieci i młodzieży wyszedł z druku nro 
1 na r. 1873 i zawiera: Jan Matejko (z portretem). — Mazurki z 

i dziejów Polski, jako dalszy ciąg' Krakowiaków. — Powieść o 
zaczarowanych kamieniach, które co sto lat piiy wodę. (Z obra­
zem.) — Przygoda Felicyi. Powiastka dla panienek przez Pau-
linę z L. Wilkońską. — Struś (z obrazem). — Lami główki.

— Rolnika wyszedł z druku tomu XII zeszyt na miesiąc 
luty 1873 i zawiera: 0 kieronictwie robót w gospodarstwie. — 
Buraki cukrowe. I Kilka słów o cukrowarniach. Wpływ kul­
tury buraków cukrowych na gospodarstwo rólne przez R. Bast- 
gena. — Kilka uwag o pastwiskach z nawozem stajennym na 
gnojami i opis gnojami w Krasiczynie. (Z tablicą litogratowaną), 
przez M. Czajkowskiego. — Spostrzeżenia co do różnej płodno­
ści ziarn z różnych części kłosa wziętych. Przez Edmunda Biel­
skiego. —■ Skutki karmienia koni arszenikiem, przez weterena- 
rza W.-Koppitz. — Wędrówki rólnicze. II. Rozmaitości (z drze­
worytem). — Wiadomości bieżące. — Korespondencya ,;Iiólni- 
ka.“ — Część urzędowa. —■ Do zeszytu tego dodany jest I wy­
ciąg z protokuiów posiedzeń komitetu c. k .Towarzystwa gosp. 
gal. za czas od 1 stycznia do końca grudzia 1872 r.; 2. Spra­
wozdanie komitetu c. k.. Towarzystwa galicyjskiego gospodar­
czego za r. 1872.

PRZYBYLI DO PGZMANIA.
dnia 18 lutego:

HOTEL PARYZKI. Lichtwald z Będnar, Lewitt z Kościana, 
Zieliński z Wrocławia, Bentkowski z Kórnika, Pawłowski z 
Rudek, Pluciński ze Wschowy, Kłobuchowski z Popówka, 
dr. Pernaczyński z Wrześni, Wysocki z Gościejewa.

HOTEL BERLIŃSKI. Kamieniarski z Młynkowa, Okuliński z

czące się tejże nieruchomości, jako też 
szczególne warunki sprzedaży przez intere­
sentów już stawione lub jeszcze stawić się 
mające przejrzane być mogą w III biurze 
Królewskiego Sądu powiatowego podczas 
zwyczajnych godzin służbowych.

Osoby, które chcą rościć do powyżej o- 
pisanej nieruchomości prawa własności lub 
nie zahipotekowane prawa realne, do któ­
rych skuteczności przeciw trzecim osobom 
jest atoli podług prawap potrzebne za- 
intabulowanie w księdze hipotecznej, wzy­
wa się niniejszem, aby swe pretensye naj­
później w powyższym terminie licytacj’jnym 
zapowiedziały.

Uchwała co do udzielenia przybicia 
publicznie ogłoszoną, zostanie w terminie 
wyznaczonym

dnia 26 kwietnia 1873
przed południem o godzinie litej,
w lokalu urzędowym podpisanego Sądu.

Szamotuły, dnia 16 grudnia 1872.
Siiólcwski Sąd powiatowy

Wydział I.
Sędzia subhastacyjny.

Za pośrednictwem Adiui-
uistracyi Dziennika Poznań­
skiego nabyć można:
ACCESSORIA. Statut y Konst. z Ozaradz- 

kiego Ładowskiego y supl. Załuskiego 
przez M. Słońskiego zebrane. 1765. Lwów, 
(Rzadkość.) 25 sgr.

Akt z roku 1834 przeciw Adamowi Czarto­
ryskiemu, wyobrazicielowi systemu polskiej 
arystokracji. 1839. Poitiers 5 sgr.

Obwieszczenie.
Nieruchomość, domostwo i rola, w mieście 

Święciochowie pod Nr. 122 położona, do 
Augusta IAszkiegu i jego żony Jo­
anny Elżbiety Berty z Pohlów nale­

wag
1’szen. bialćj. 121

„ wys. pstr. szkl. 125- 
„ jasno pstrej 123

. Potrój 
Zyta krajowego 
Jęczm. dwurzędnego

Giełda berliitttka, 17 lutego.
Pszenica: per 1000 kilo w miejscu 72-89 talar, wedle 

gatunku żąd.; poślednią — , march. — żółtą meklenburską —, 
piękną biało pstrą polską — tal. z kolei pł.; na styczeń-luty 
— żąd., kwiecień-maj 83}-}-}, maj-czerwiec 81}-82}-82, czer­
wiec-lipiec 81}-}-} tal. plac.

Żyto: per L000 kilo w miejscu 55-59 tal. wedle gat. żąd. 
rosyjskie 55-j, piękne krajowe 57}, wybór, krajowe 58} tal. z 
kol. plac.; na styczeń-luty 55}-}, na wiosnę 54}-55, maj-czer. 
54}-}, czerwiec-lipiec 5l}tal. pi.

Jęczmień per 4000 kilo mały i wielki 48-62 talarów 
wedle gatunku żądano.

Owies per 1000 kilo w miejscu 39-49 tal. wedle gatunku 
żąd.; polski 41, czeski 40-44, wschód, i zach.-pruski —, pomor­
ski i marcliijski 45-} tal. z kol. plac.; na stycz. —, na wiosnę 41}, 
maj czerwiec 44} tal. plac.

Gro cli per 1000 kilo do gotowania 47—54 tal., na pa­
szę 42 —45 talarów.

Olej rzepiowy per 100 kilo w miejscu 22} tal. p).; na sty­
czeń-luty i luty-inarzec 22, kwiecień-maj 22-,}-, maj-czerwiec 
22}-}, wrzesiań-paździerpik 22}-23y„ tal. plac.

Olej lniauj’ per 100 kilo w miejscu 25} tal.
Olćj skaluj’ per 100 kilo w miejscu 13} tal., na sty­

czeń-luty 12}, lnty-inarzec 12-^- tal. pl.
Okowita per 100 kilo a. l(K)9/,,=10,000% w miejscu 

bez beczki 17 tal. 25 sbr. pl., na styczeń-luty 18 tal. 3-6 sbr., 
luty-marzec — kwiec.-maj 18 tal. 11-12 sbr., maj-czerwiec 18 tal. 
13-16 sbr., czerwiec-lipiec 18 tal. 21-23 sbr. płac.

GJeJTd» wrocławakei', 17 lutego.
Koniczyna czerwona: stale; poślednia 11}-12|, śred. 

12j-13}, piękna 14}-15}, wys. piękna 15j-17} tai.
Koniczyna biała: "słabo, poślednia 10-12, średnia 13-15, 

piękna 16-18, wysoko-piękna 19-20} tal.
Zyto: per 1000 kilo niżej; na luty 55} żąd. i plac., kwie­

cień-maj 55}-} pl., maj-czerwiec 55} żąd., czerwiec-lipce 56}-} pi., 
wrzesień-październik 52} tal. żąd 52 pł.

Pszenica: per 1000 kil." na Inty 85 żądano.
Jęczmień: per 1000 kilo na luty 52 tal. pł.
Owies: per 1000 kilo, na luty 42 tal. płac,, kwiecicń-maj

43} tai. żąd. i pł.
Rzepik poi 1000 kilo na luty 100 płacono.
Olej rzepiowy per 100 kilo stale; w miejscu 21} tal. 

żąd., nabity i luty-marzec 21} żąd., kwiecień-maj 2 tal. plac., 
maj-czerw. — tal. żąd., wrzes.-paźdz. 23} tal. żąd.

Okowita za 100 litrów a 100r% siabiój; w miejscu 17} 
tal. żąd., 17} plac.; na luty i luty-marzec 17} pl., kwleeień-maj 
18}-18 tal. płac., cz rwiec-lipiec 18jk, lipiec-sierpień 18}, sierp.- 
wrzesień 19} tal. żąd.

tal.
84- 87
83-85
82 —83ś
78-81
53—55
48-50
41—44

18 6 
16 6 
13 6 

7 6 
24 — 

6;; i 29 6
W handlu drzew od zeszłej jesieni nie wiele co się 

zmieniło. Chociaż spław tegoroczny prawdopodobnie będzie 
wielki i lubo kupcy tutejsi znaczne już partye na odstawę za­
kupili, to popyt jednakże ciągle się utrzymuje i chęć do* kon­
traktowania nie osłabła. Ceny targowe za dobry i pięknie wy­
robiony towar są następujące: Belki sosnowe przeciętnćj dłu­
gości 31 do 33' po 13 sgr. za kubik angielski. Belki debowrn 
po 4 sgr. nad długość przeciętną.

Plancony dębowe przeciętnej długości 26' do 30' zawiera­
jące około 20 do 25 kwików po 21 do 22 sgr. za kubik miary 
francuzkiój.

Szwele dębowe mające długości 8 stóp miary reńskiej przy 
6" wysokości 10" podstawy 5" powierzchni odkrytśj po 40 sgr. 
za sztukę; 6" wysokości 9' podstawy 4| powierzchni odkrytej 
po 36 sgr. za sztukę.

Klocki dębowe okrągłe z korą, długości 8 stóp 4 cali mia­
ry reńskiej, mające

a) 9^" średnicy w cienkim końcu po 33 sgr. za sztukę 
ty , ’> » i, • » 40 ,, ,, „
C w/ '-l? ■ ” .” ” >• ” ”

W większej partyr może się znajdować 60 pret. klocków 
10}" i_ 11" a tylko 40 pret 9} calowych.
Klepki wołyńskie 3" 6" po 60—62 tal. za kopę popówek I klasy. 

„ słabsze 2}" 5}" „ 51-53 ,, „ ‘ „
2,, *

Grochu białego podł. gat.

hol. 
150 
129 
127

126—129 
120—124 
108—115

ö —
22 _
95

49-53 .............................
Aleksander Makowski i Sp.

Sprawozdanie tygodniowe
z giełdy berlińskiej 

Leona Pilaskiego.
Berlin, 16 lutego 1873.

Pomimo dobrego usposobienia giełd zagranicznych i ko­
rzystnych stósunków finansowych u nas giełda berlińska nie 
może się przy stałej utrzymać teudencyi.

Na początku tygodnia usposobienie panowało w ogóle do­
bre, osoby prywatne dużo okazywały chęci do zakupu i zda­
wało się, iż papiery spekulacyjne pójdą w górę. Głównie li­
czono na podwyżkę akcyi zakładu kredytowego w Wiedniu. 
Stowarzyszeniu, którego celem było kurs powyższego papieru 
podnieść, nie całkiem się to udało); kapitaliści stracili zaufanie i 
w skutek nagłych realizacyi kursa walorów spekulacyjnych do­
znały strat.

Kredjdy handlowano z początku po 207 tal. lecz w osta­
tnim dniu tygodnia już tylko 206} tal. za sztukę płacono.

Francuzy o wiele słabiej niż w zeszłym tygodniu; notowa­
no 202}-202 tal.

Lombardy również niżej, utraciły w tym tygodniu 1| tal. 
na sztuce, ostatni ich kurs 117}.

Renty nrdzwyczaj stale ¡"wyżej.
Renta srebrna austryacka 68} pret.
Akcye kolei żelaznych bez zmiany.
Stagnacya w handlu zbożowym nie ustaje, słaba tendeneya 

na targach angielskich i francuskich wywołała i u nas obniżenie 
cen.

Południowe Niemcy i prowineye nadreńskie dość stałe o- 
fiarowały ceny. Saksonia zaś, która obecnie swe potrzeby z 
własnego sprzętu pokrywa, osłabia przez to ceny mianowicie 
żyta u nas.

Pszenica na początku tygodnia doznawała znaczniejszego 
obrotu; na termina, a głównie miesiące wiosenne handlowano i 
płacono jednego talara wyżój na węcplu, w końcu tygodnia pła­
cono 83 tal. za 1001 kilo na kwlecień-maj.

. Żyta mniej było na targu niż w zeszłym tygodniu. Nad-
syłki z Rosji zawsze jeszcze znajdują odbiorców; mianowicie--------------------------młynarze tutejszy, którzj’ zrazu nie chętnie takowe nabywali, 
dzisiaj_ prawie wszystko rozkupują. Płacono w miejscu wedle 
jakości 55-59} tal., na kwiecień-maj 54}, maj-czerwiec 54} tal. 
za 1000 kilo.

Ceny okowity bez polepszenia, zwłaszcza iż dowóz był 
większy niż rzeczywista potrzeba tutejszych fabrykantów. Eks­
port ustał zupełnie; a w Hamburgu dowóz' okowity z Królestwa 
Polskiego i Rósyi stawia nam nie do przełamania silną konku- 
rencyą. Ceny u nas naturalnie ucierpieć muszą. Płacono w

Na targu

th Pszenica biała 
a a / „ żółta
i ó. ■ -
5 © ] Jęczmień 
g j Owies 
•§-“ Groch

7» ' Rzep
'g Rzepik zimowy

W tal., 
towar r

tai fu.

— — —
— —

— — —-
— — —
.. — —

Miau. 
8 24 
8| 8 
6[ — 
5 12 
410 
5110 
927 
91 5

średni
tal sg1-

5 OŚ 
ft).tallsff. fil.

8 2 — —
724 — — — —
5:24 — — —
5; 6 ‘.!S_ — — —
4] 4 — — —
4-Í25 
9 12 
8120

— —■ d

__
__
3 i

tal
6 
6 
5 
4 
4
4 15;- 
8 27

|fa. 
20; — 
181 — 
lii — 
24;-

telegraflęsne,

SXCXEC1X, 18 lutego 1873.
Stan powietrza:

Pszenica: spok. 
luty 81
kwiecień-maj 82} 
maj-czerwiec 81}

Żyto: spok. 
na luty 53} 
na kwiecień-maj 53} 
maj-czerwiee 53}

Olej rzep.: 
w miejscu 22} 
na luty-marzec 21} 
na wiosnę 22 
na jesień 22}

Okowita: trzyma się 
w miejscu 17-^- 
na luty-marzec 17^ 
na kwiec.-maj 17’%» 
na maj-czerw. 18}

BSESSMA', 18 lutego 1873. 
Stan powietrza: spokojne

Pszenica: słabićj 
na luty 
na kwiee -maj 
na maj-czerwiec 
Żyto: spok. 
w miejscu . . 
na luty
na kwiecień-maj 
na maj-czerwiec 
Olej rzep, stale 
w miejscu . . 
na “luty
na kwiecień-maj 
na wrzes.-paźd. 
Okowita: spok. 
na luty 
na kwiec.-maj 
na maj-czerwiee 
Owies: stale

kurs
początk.

82}
83}

kurs 
końce v-y

84
80}

56
55}

54}

22}

- g 
55H:

54

' 22}
— i 23

17 6'17 25
18 13 18 7
19 29 18 15

— !i9 —

Olćj skalny: 
w miejscu

March. pozn. E. B 
Pruskie oblig. p 
Nowe pozn. list. z. 
Pozn. rent, listy 
Kolej żel. państ. 
Lombardj’ . .
A ust. losy z 1860 
Wioska renta . 
Amerykany . 
Auatr. akc. kred 
Pożyczka turecka 
7'jj,)|0 Rumuny 
Pol. listy likwid. 
Rosyj. banknoty 
Austr. reDta sreb. 
Uspos. stałe

żąca, która w objętości 14 hekt. 0,1 arów 90 
metrów kwadr, ulega podatkowi łanowemu 
a z której dochód czysty dla podatku łano­
wego na 40,61 tal, wartość zaś użytkową 
dla podatku budynkowego na 15 tal." przy­
jęto, ma być w celu wykonania pr/.ymusowe-
g0 dnia il marca 1873

z rana o godzinie 10 
w tutejszym lokalu sądowym (izba Nr. 15) 
drogą koniecznej subbastacyi sprzedana. 

Leszno, dnia 4 grudnia 1872.

Król» Sąd powiat.
Sędzia subhastacyjny, (56)

Aukcya.
Z polecenia król, sądu powiatowego sprze-1 

dawać będę publicznie za natychmiastową 
zaraz zapłatą w gotówce w piątek <ln. 
SI lutego pfc. rano od 9 godz. w loka­
lu aukcyjnym przy Sapieżyńskim placu Nr. 6
nDiory, bieliznę, pościel
a od 10 godziny (965)
meble i spsłzęty <lom.

Grrosse
Król, sądowy komisarz aukcyjny.

Obrazy, chorągwie, baldachimy, oł­
tarzyki do noszenia, kierce, marszał- 
ki, krzyże, świeczniki na otlarze lane 
żelazne całe złocone, zasłony, figury 
do kościołów i na boże męki, wszel­

kiego gatunku ramy do obrazów
poleca (71)

fabryka i skład rzeźby i pozłacania

M, Nowickiego i Griiuastla
Ulica Jezuicka.

Zwyczajne Walne zebranie
tow. pożyczkowego przemy­
słowców miasta Poznania

Spółka zapisana,, 
zwołuje się na czwartek

«tale» SIS?
o 7-mćj godzinie wieczorem do lokalu Towarzystwa przemy* 
słowego przy Wrocławskiej ulicy.

Porządek dzienny:
1. Odczytanie protokółu z ostatniego walnego zebrania.

,2. Przedłożenie półrocznych rachunków.
3. Sprawozdanie komisyi z rewizyi rachunków za czas od I-go 

lipca 1871 do ostatniego czerwca 1872.
4. Wybranie komisyi do sprawdzania rachunków w myśl § 43.
5. Wnioski członków. (957)

RADA NADZORCZA.
Szafarkiewicz.

*»iy czarny pieści* z białą 
plamą na piersiach zaginął. Do od­
dania Strzelecka ni. 21 I piętro.

(966)
4n sezon balony 

poleca swój skład doborowych trzewików 
atłasowych różnego koloru i eleganckich ka­
maszy męzkich. Obstalunki wykonują się w 
przeciągu 24 godzin. “ (920)

Juliusz Sartsch,
Wilhelm. Plac 12.

Sioni, kapelusze
przyjmują się do prania, farbowania i moder­
nizowania. (967)

Leopold Basch.
5«. RYNEK 5Í.

jiastgpuja.ee


Niesłychana taniość I
14 książek za 2 tl. 15 sgr. zam.Ctl.

1) Biłałorya święta Starego i No­
wego Testamentu. 303 str. i S-S Ezol. obi*, 
z aprobacyą władzy duchownej, Cena skle­
powa 2 tal. 2) Przyjaciel Dzieci i Mł. z r. 
1870. 160 str. i 100 rjcin. 15 sgr. 3) Ten 
sarn z r. 1871. 208 str. i 100 rycin. 20 sgr. 
4) Tenże z r. 1872. 208 str. i 200 rycin. 1 
tal. 5) Dzieje Attrodu Polskiego, 
63 obr. 202 str. 7£ sgr. 6) Katolik. 188 
str., 73 obr. 18 sgr. 7) Cudowny Le­
karz. 2 sgr. 8) Łamigłówki. 2 sgr. 
0) Powleśei i Podania Ludowe. 128, str. 
5 sgr. 10) Wianek z Górnego Slą

ika. 10 sgr. 11) Sebastyan Klo- 
nowicz przez Zacharyasiewicza. 5 sgr. 12) 
Mała liistorya Polska. 64 str. 2 
sgr. 13) Książeczka o zwierzę­
tach z 50 obr. 2 sgr. 14) Powiastki 
i Bajki dla dzieci z 15 obrazk. 2 sgr. Cena 
sklepowa tych książek wynosi 6 ta!., dia 
biorącycli razem 24 tal., a dla tych, co na 
rok 1873 zapisali lub zapiszą Prz. Dzieci i 
Alt, tylko ‘i tal. Dzieła te liczą około 
200 arkuszy druku i mieszczą 500 rycin. 
Za oprawę wszystkich książek w pólplótno 
dopł. się 1 tal. 5 sgr., w półskórek 2 tal. 5 sgr.
Józef Chociszewski, Poznań.

Kozia ul. 10 na pierwszem piętrze.
(731)

Prawdziwe wprost importowane
cygara hawańskic.

Sprowadziwszy z nich przeszło dwa miliony z dobrego przeważnie żniwa 1872 
r, uzupełniłem teraz skład mój najlepszych wyrobow pięknego gatunku 
aż do najpiękniejszych we wszystkich, jakie tylko istnieją formach po ile można jak naj­
tańszych cenach, tak iż każdego smakosza zndowolnić mogę. Prócz tego zakupiłem je­
szcze wcześnie i korzystnie większą partyą w formio Londres, które po nadzwyczaj tanich 
teraz szczególnie cenach OaŁ- S5 talarów za tysiąc“ sprzedawać mogę. Ten tak 
znaczny skład i niedaleka inwentura zniewalają mnie większą iiość małych partyi

w resztkach ze zna­
cznym rabatem, by je uprzątnąć. (87$)

HT X) DP ces. ros> liwerant nadw.. Jb. Jul JblN JbJlt X , Luter den Linden 54/55.. Berlin.
(Skład jenerelny La Ferme.)

Donosimy niniejszćm uniżenie, że
Główną agenturę naszój fabryki chemicznej

na powiaty wrzesiński, gnieźnieński i średzki,
powierzyliśmy panu .A. ¿i 01 fO "W 1ICXI tż tż H GI* Q W1 
w Wrześni. Panów dziedziców prosimy, aby zechcieli się udawać łaskawie 
po nasze artykuły do pana Adolfa Ku tt nera.

Gdańsk, i stycznia 1873. Fabryka chemiczna,
Akcyjne Tow. komandytowe.

Odwołując się na powyższe ogłoszenie, polecam pod gwarancją za­
wartości superfosfaty, sole Kali, preparaty nawozowe, 
Cenniki przesyłają się na żądanie franko. (904)

Września, 1 stycznia 1873. ADOLF KUTTNER.

„STROPP’8 HOTEL“
Französische Str. 8. HEKMiW. Blisko Lip. (70) 

Na nadchodzący sezon wiosenny polecam mój bogaty

skład agroii machin i narzędzi
jako to:

toruńskie, robillartizkic i s&mchisiy do sia- 
nia koniczyny,

walce pierścieniowe, ekstyrpatory, 
żel. i szkockie brony, krymery, jak0 tćż
pługi wszelakich konshukcyi po zniżonych cenach.

Keparacye każdego rodzaju uskuteczniają się jak najprędzej, 
najtanićj i nąjtrwalćj. (960)

L. W. ®ch Umai*.
NAKŁO.

Lejarnła żelaza i zakład budowy machin.

1 X
/yjt Sjajlepsze węgle Razowe, w kawałkach 1 małe dla 
W zakłądów gazowych, gatunku prima, poleca jak najtaniej' W®*

Filip Nathan, |
i (S38) Friedrichs grub e per Orzesche.

@©s©@®8 ®
Eseneya na włosy

z nieszkodliwych substancyi sporządzona, o- 
cbrania przed wypadaniem włosów, siu 
ży do wzmocnienia >.kóry nagłownej, jest w< 
flaszkach Bo 12 sgr. do nabycia (73)

W APTECE D!ń MANKIEWICZA.

©©®@3®>s©©eQO©Q®®®e©©®©©«t 
Wielki wybór gotowych ubiorów i 

jjaSełolów po najtańszych cenach. 
Urbankiewicz, Wilhelmowski pi. 10.

(72)

Podróż, i emigrantów
wyprawia ze Szczecina 
po jak najtańszych cenach za

Szczecina (parowce po-

do Ameryki północnej
do Nowego Yorku
pomocą bałtyckiego 'Lloyda ze 
catowe A. 1)

Każdej bliższej wiadomości udziela jak najchetiiićj

M. v. Jaiftuszkiewiez w Szczecinie
33olltvorlŁ S3.

Król, pruski konces. ajent .e-.erany. (69)

| . Sprzedaż drzewa! |

|gjjs W rewirze Młynek Dominium Siedlec pod Ko-

istrzynem | mili od ¿wirówki wrzesińsko- i gnieźnieńsko-poznańskićj,
1{ mili od staeyi kolei żelaznćj Pobiedziska rozpocznie się od

e 1 liwiefma 1833
H sprzedaż pięknych, drzennych i 
maszyną rzniętych sosnowych 
blochów, desek. Jat i budulcu.

Dla ułatwienia kupującym otworzony ¡będzie skład drzewa 
przy stacji kolei żelaznćj w Pobiedziskach. Wcześniejsze zamówie- 

wienia przyjęteuii będą. (962)

KONKIEL.
wotów ®|>o-

między temi 4 trzyletnie, są n 
»W W ey sprzedaż w POpOWie pod
leśnym pod Kłeckiem — stacya kolei Gniezno. -

(961)w

swa || 
vie-

J

Piwowamia dominialna 
Czarnkowska

poleca wyborne

piwo czeslie,
wyrabiane przez jednego z najlepszych piwowarów czeskich, 
który, będąc kilkanaście lat dyrygentem najsławniejszych 
wiedeńskich i czeskich piwowarni, obeznany jest najdokła- 
dniój z tamtejszym sposobem warzenia piwa. Piwo czarn- 
kowskie nie ustępuje z niczem piwom wyrabianym w Cze­
chach, jest smaczne, czyste i zdrowe, z najlepszego jęczmienia 
i chmielu robione bez wszelkich dodatków, które, jak liczne 
dowody stwierdzają, nadzwyczaj są zdroAviu szkodliwe.

Zamówienia przyjmuje niżej podpisany zarząd.

Cena beczki w miejscu talarów 7.
„ 30 butelek „ „ 1.

Beczki, pudla z butelkami jako też i butelki opatrzone 
są stemplem piwowarni, na co się uwagę Szanownych od­
biorców zwraca. —

Czarnków W lutym 1873. (849)

Zarząd piwowarni dominialnej
w Czarnkowie.

HEMOROID!
i ŁECZA SUK SZYBKO I

| Bez niebezpieczeństwa wpę­
dzenia wewnątrz

przez użycie Pigułek ze Scordium
. Dra. LEBEL w Paryżu.
I Ulica Lafayette, 113 — Cena 3 i 4 fr.
| W Poznaniu u R. Barcikowskiego; 
¡w aptece p. Dra 31 ankiewicza; we 
1 Lwowie w aptece p. Mikolasch; w 
1 Brodach w aptece p. Kullak; w Rrako- 
' vie w aptece p. Trauczyńskiego. —

(119)

Berlin, 17 lutego.

Akcye zakładowe kolei żelaznych.

wiz grań.-mftstrych. 
•lińako-zgottelicka

¡óraw.-gubeńsk. 
i praw. orz. Odry 
sko-poznańska! 
zląs. kol. lit.A.C. 
o lit.B. 
dniopruaka kol. 
iniowa 
ska
o lit. B.
j-grajewska
jka Karola Lud. 5

Nahe
fane, koléj pań. 
jóhi. zachodnia 
koléj Rudolfa 
koléj połudn. 
vako-wiedeńsk. . 
vsko-warszaws. 5

51 p. 
156H Pt. 
98¿ p.
38J p.
105 p.
45J pł.
47¡ p. 
202{-2 pl. 
133$ pl. 
78ł pl. 
118-174 pl. 
86| p.
- P*-

STARANNE UTRZYMANIEZĘBÓW
GĘBYDZÍASEt i UST

Elixir,r Proszek, Pasta do ZĘ­
BÓW (opiat) Dethana.

Są to wyborne środki do utrzymania trwa- 
cści zębów*. Nadzwyczaj przyjemnej woni 

i smaku leczą puch liny twarzy, wzma­
cniają mięśnie dziąsło we, utrzymują 
zystość i białość zębów, zapobiegają 

pruehuieniu i uśmierzają najgwałto­
wniejszy ból zębów.

W Paryżu w aptece p. Dethan, Fau-

H;agtece p. Trauczyńskiego 
|u pana Mikolasch.

we Lwowie 
GD

Epileptyczne kurcze (wielką chorobę)
leczy listownie lekarz specyaluy dla epilepsyi Dr, ©. KlilłacSi, Berlin, ¡81 
Louisenstrasse 45. W tej chwili przeszło tysiąc chorych w kuracyi. (846) ¡ja?

GUARANA
PP.GBMÁDLTEitr?»]E™2wPÁRtíU

ŚRODEK
od razu uśmierzający migrenę, ból głowy gwałtowny i newral- 

gie, biegunki i rżnięcie w żołądku, zwany
Jeden proszek, rozpuszczony 
w łyżce wody ocukrzonćj i 
zażyty, dostatecznym jest do 
uśmierzenia natychmiast naj­

gwałtowniejszego bólu głowy i migreny i do wyleczenia rznięcia 
żołądka i biegunki. Sprzedaje się w pudełkach zawierających dwa­
naście proszków. (44)

Dla uniknienia fałszerstwa żądać należy, aby każdy proszek 
był opatrzony podpisem Grimault et Comp.

Dostać można w Poznaniu w aptece Dr. Mankiewicza 
i u p. E. Barcikowskiego w Bazarze.

Kurs papierów na gilełdach bcrlioskiój i poznańskiej
Dobrow. poż. państw. | 41 101J ż.
Obligi długu państwa 90J p.
Prem. poż. pańs. z 1855 126 p.
Listy zast. wschodnio-

pruskie 34 834 pi.
dito 4 9lj p.
dito 44 100 p.
dito 5 — Pl-

Pomorskie listy zastaw. 34 82 p.
dito 4 — S3
dito 44 1004 p-

Poznańskie (nowe) 4 9I| p.
Szląskie 34 82i pl.

dito lit. A. 4 91- pł.
dito nowe 4 91Í pł.

Zachodnio-pruski« 34 80ł p.
dito 4 91 i pł.
dito 44 KO p.
dito II serya 5 1044 P.
dito nowe 4 914 Ol.
ditto ditto 44 100 p

Listy rtzt, pomorskie 4 954 p.
dito poznańskio 4 93J p.
dito pruskie 4 93J ź.
dito szląskie 4 94 p.

Zagraniczne papiery.

Akcye bankowe, przemysłowe i kredytowe

Bergsko-march. bank 
Berlina, stowarz. handl. 
Berliński bank 
Berlińs. bank lombard. 
Berlińs. bank meklers. 
Berlina, bank meklers.

produktów 
Berliński bank weksl.

104| pł. 
149| ż. 
116 pł. 
914 P- 
IO5| pl.

15 sztuk tłustego by­
dła i 7 sztuk stadiii-
ków czystćj rasy holenderskiej od 

do 1| lat mających, są w

Dom. Sokolnikach
(ekspedycja pocztowa w miejscu) z wol- 
nćj ręki na sprzedaż. (937)

Dom. Gołęcill pod Poznaniem
poleca do s era :

Groch Victoria, 
Jęczmień Imperial i 
Saskie jare żyto.
(W;>)_ Beuther.

kawaler, dobrze pole- 
¡UKOalOEsS, cony znajdzie zaraz 
miejsce. Bliż. wiad. A. E. post. rest.. 
Janówiee fr. (940)

Dom. Samostrzel
p. Sadki ma jeszcze (936)

3® tryków
czystej krwi Aegrcłii na sprzedaż. 
Bliższej informacyi udziela i zgłoszenia 
przyjmuje Zarząd dóbr samo- 
strzelskich.

Praktyczny torflarz
obeznany dokładnie z wydobywaniem 

sasijffl, torfu machinami, oraz z iustrowaniem
(wierceniem) łąk, poszukuje stosowne­
go zatrudnienia zaraz lub później. A- 
dres W. K. Szymanowo per Śrem.

_________(956)_______________________
obeznany w paro 

I3UI wych gorzelniach,
życzyłby sobie zająć miejsce od św. 
Jana albo i zaraz z kaucyą. Post, 
rest. A. E. Nekla. (963)

UJ

Cyrk Salamońskiego
placu.saa

W środę dnia 19 lutego 1873
wieczorem o godz. 7'/2

nidzw. galowe przedstawienie. 
BENEFIS

dla lubionego tak bardzo przez Szan. Publ. ang. Clown’a

Alfreila Borgesś.
Trzeci występ dwóch sławnych hiszpańskich turnerów

ilraci Segusuiois.

Zsęrtnlcjttć kolejowe obligacje pierwotne

Alabama i Chattanooga 8 50 p.
Gal. kolćj Karola Ludw. 5 934 ż.

dito 11 emisya 5 91| i.
dito III emisya 5 684 P-

Austr.-francuska kolej — 299 pl.
Yi arszaws. -wied. 11 em. 5 964 P-

dito małe 5 964 P-
Warszaw.-wied. Ulem. 5 95 4 ż.

dito 111 małe 5 96 p.

Niemieckie papiery.

Austr.
dito
dito
dito
dito
dito

tí 67J pl. 
64| pí. 
9G| p. 
974 P- 
119| p. 
96 p.

renta sreb. 
papier, 
losy z 1854. 
losy z 1860 j-
losy z 1858 5
losy z 1864 j—

Rosyjsk.pols. obiigacye 
skarbowe 4

Pola, listy zast. III em. 4 
dito nowe 5 
dito likwiuacyjn. 14

Ameryk, pożycz. 188 
dito 1883
dito

Rumuńska pożyozka 
Renta francuzka 
Pożycz, turecka z r. 1865 

dito zr.1869

dito omnibusów
Wrocław, bank dyskon. 4 

dito wekslowy 4
Centr. bank dla prze­

mysłu
Centralny bank stowa­

rzyszeń
Dannstadzki bank 4 
dto zwany Zettclbank 4 

Dcsawski bank kredyt. 
Dortmundzki Union 
Niemiecki bank naród. 5 

dito dito Unii 4 
Stowarzysz, dyskont. 4
Gotajeki bank kredyt. 4 
Hanowerski bank 4 
Kwileckiego i Sp. bank 5 
Lauchhainmcr 
Laurahiitto
Magdeb. stów, bankowe 4 
ilagdeb. stów, mekier. 4 
Magdeb. bank pryw. t 
Meinigski bank kredyt 4 
Austryack.zakład.kred. 5 
Austr.-niemiecki bank 4 
Wschodnio-niem. bank 
Pruski zakład kredyt. 
Poinors. bauk. ryc. 4 
Poznańs. bank prowine. 4 
Pozn. bank prow. wek». 
Pruski bank 
Pruski bank ako. centr. 
Prowincyonal. stowarz. 

dy skont.
Redenhiitte

109¡p.

129 p. 
1914 pł. 
114) P- 
146 p 
1804 P. 
100 pl.
112 pł. 
280 pł. 
1174 ż. 
111| ź. 
96 ż 
U64 p.

120 p. 
1151 pl. 
1074 p. 
1491 pl. 
206J-7-6 
125| p. 
1011 p. 
1434 P-
113 p. 
112 ż.
96 p. 
201| pl. 
Í181 pl
¡1681 pl. 
122 p.

Stowarzysz. Immobil 
Szląskie stowarz. bank. 
Szczecin, bank stowarz. 
Tellus, stow. ban. poz.

4

4

110 p.
162 p.
93 p
1124 pt-

Moneta w złocie, srebrze i papierach.
Fryderyksdory
Korony złoto
Napoleon; dory 
(mperyały
Dolary
Złoto w szt&b.funt eeln 
Srebra funt ceiny 
Zagranicz. noty bank. 
Justryack. noty bank. 
Rosyjskie noty bank, 
"r&ncpskie noty bank. 
Dyskonto wekslowe 

dito lombardowe

1134 pl.
9. 6Î pł.
5. 104 pł.
5. 16 pl.
1- 11^ Pt
-------żą.
— pł.
994 pł.
92J p.
824 pl.
79| p
44

Poznan, 18 lutego.

Listy rentowe i zastawne.
Fozn. listy zastawne 
Nowe listy zastawne 
Listy rentowe pozn. 
Prowine. obiigacye 
Powiatowe obiigacye 
Powiatowe obiigacye 
Obiigacye miejskio 

dito dito
Szląskie listy zastawne 
Izląskie listy rent.

34
4
4
5
5
?
5
34
4

95 ż.
91| p.
93¡ ż
IOO4 ż.
IOO4 i.
924 ż.
904
1004 p.
834 p.
934 ż.

Akcye bankowe.
Ostdeutsche Bank
Ostd. Wsl.-Bk w Bydg. 
Ostd Prod. Bank
Pozn. bank prowine.
P. pr. Wechs.-Dis.-Bnk 
Pozn. bank budowl. 
Bniński, Chlap, i Sp. 
Kwilecki, Potocki i Sp. 
Prus, zakład kredyt- 
Szląskie stowarz. bank.

101 p.

83 ż.
111 i.
964 P-

II24 ż.
95 p.
I434 ż.
163 ż.

Czeska koléj zachód. 
Reichenbach.-pardub. 
Koléj Rudolfa

Wroeł. bank dysk, 
dito dito wekslowy 
dito pr. bank dysk.

Berliński bank weksl. 
Beri stowarz. bank. 
Beri, bank prod. i han. 
Beri. stów, handlowe 
Meiningski bank kred. 
Meiningski bank hipot. 
Austr. akcye kredyt.

1234 p.
130 ż.___
624 P- 
157 ż.
87% p.

149 p.
108 p.
2074 p.

Papiery pruskie.
Poż. Zwiiz. pól. niem.'S —
Prus. poż. z/r. 1859 

dito ukonsolid.
5

104 p.
Poż. dobrowol. 4 IO24 p.
Poż. ukonsolid. 4 9«4 ż.
Oblig. diugu państw. 34 9o| p.

dito prem. z 1855 34 1254 p.
Krajowe koleje.

Starogardzko-poznań. ) 101 p.
Górnoszlaska lit. A i C 2204 ż.

dito lit. B 197 p.
Marchijsko-pozn. 6O4 p.

dito 5° 0 z praw, pierw. 84 p.
Kolońsko-mindeńskie 1674 ż.
Kolćj po pr.. brz. Odry 1294 p.
Wsch. prus. kolei pot. 51 p.
Ilanowers.-altonbeek. 814 p.
Nadreńsko-Nahe 48 p.
Halako-żórawsko-gub. 66 ż.

dito z praw, pierw. 86 ż.
Mag.-halb. ak. p. pr. 54 135 p.
Berl.-zgorz. akc. pierw II54 p.
Krefeld-kępiń. ak. zak. — P-
Kref.-kępiń. ak. pierw. 6 93 p.
Beri. kol. półn. 5 74 p.
Bergsko-marchijska 8» 124 p.
Akwizgrańsko-mastr. 474 ż.

Zagraniczne koleje.

110% p. 
814 i. 
78% ż.

Brześć.-grajew.
Rosyjska kolćj państ. 
Szwajcar, kol. zaehod. 
Szwajcar. Unia
Leodyum Limbiirg. 
Galicyany (kol. K. Lud.) 
Austr. kol. pńs. Frane. 
Austr. kol. płd. (lomb.) 
Rumuńskie obi. kol. 
Warszawsko-bydg. 
Warszawsko-wied.

384 ź.
96 p.
56 p.
284 ż.
344 p.
1054 p.
2024 p.
1174 p.
46 ż.
~,P-
86| p. 

Zagraniczne papiery.

Austr. renta srebrna 
dito renta papierowa

Włoska renta 
dito akeye tytun.

Amer. 1882 bony 
dito 1885 bony

Ro«.-ang.-poż. z 1870 
dito 1871

Ros. listy zast. na grn. 
Pols. lik. listy 
Poż. tur. z 1865 

dito otom, z 1869 
..os. noty 
Austr. noty

Losy.
Kolońsko-mindeńskie
Austr. losy (60)
Meiningskie
Brunświckie
Medyolańskie
Bukaresztskie
400 fre. losy tureckie

Akcye przemysłowo.
Huta lloerder
Huta Laura 
Passage 
Kramsta 
Hoffmann
Beri. Centr. Baubank 
Akcye pozn. browaru

„Feld3cbloss“

3
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